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Pierwsze starcia z Węgrami 
Zamkniecie granicy czesko-polskiej 
Henlein powołał do życia sad-niemiecki korpus ochot.niczy. 

llrfmifr Daladifr i Donnft " londgnif. 
LONDYN, 18. 9. Według „Daily Express" w 

rozmowie między Chamberlainem a Hitlerem 
omawiano następujący projekt p'.ebis·cytu, który 
ujęty jest w następujących J>Unktach: 

berlaina z Hitlerem. Ulegając polity.cznemu naciskowi krótkowzrocz-
1) swobodne samostanowienie dla okręgu s.u nych elementów które ciągle jeszicze nie zdają 

deckiego po przeprowadzeniu plebiscytu, sobie sprawy, wobec jak ważnych rozstrzygnięć 
2) dla kantonów mieszan\rch niemieck<> • cze stoi Buropa w >tych ciężkich dniach przesj,'.enia 

l) odstąpienie przez Czechos!owacie Niem­
com tych obszarów sudeckich, na których lud­
ność niemiecka stanowi przeszło 50 proc., 

skich system federacyjny, - uznał rząd za rzecz wskazaną zawiesić dzia-

2) utworzenie systemu kantonów dla pozo­
stałego obszaru na którym ludność niemiecka 
wynosi mniej niż 50 proc., 

3) gwarancja nowej granicy przez państwa 
są1siadujące z Czechosłowacją, 

3) gwarancje międzynarodowe dla nowYch łalność partii sudecko - niemieckiej. Nie dajcie 
granic Czechosłowacji. Gwarancje te oznaczały się wprowadzić w błąd. Nie jest już dziś rze­
by neutralizację Czechosłowacji. iBurges po ana czą rozstrzygającą, czy partia i organizacja ist­
dzie tych postiulatów pisze, że Czesi powinni so nieć bę-dą w Czechosłowacji .czy też nie. R.oz­
bie uświadomić, iż w tym stanie rzeczy będzie trzygającym dla nas Jest jedynie dalszy, los Niem 
lepiej dla Czechosłowacji jeżeli zostaną odlącze oow sudeckich -:N. naszej ojczyżnie. 

4) gwarancja nadrzędna W. Brytanii, Francji 
i Wioch. 

wierności dla tego pllrtstwa. Jeśli Czesi będą PRZEśLADOWANIB WĘGROW. "' 
ni od niej obywatele, nie żywiący żadnych uczuć I 
oceniać trzeżwo i realnie sytuację, to wówczas BUDAPESZT, 18. 9. Węgierska agencja tele 

· · „Daily Mail" informując w podobny sposób o 
rozmowie Hitlera z Chamberlainem, określi! pro 
cent ;.udności niemieckiej na obszarach, które 
miałyby być. odstąpione l!.a 75 proc .. 

będą mogli ~dczyć na zachowanie sympatii paóstw graficzna donosi z Plauen, że władze czeiskie roz 
zachodnich.. poczęły serię prześladowań również na obsza-

Informacje „Daily Telegraph'u" pokrywają 
się z tymi przewidywaniami. • 

W tym samym tonie pisze naczelny reda- rach zamieszka.łych przez ~.udność węgierska. W 
ktor „Le Jo.ur", zwracając uwagę, że i>omoc miesJocowoścł Pozsony aresztowano kilkunastu 
Francji dla Czechoslo'wacii nie ma charakteru Węgrów w następstwie czego doszło do szeregu 
bezwarunkowego, lecz uzależniona jest od pew starć pomiędzy Czechami a Wę.grami. 
nych warunków: Prasa francuska z zadowole- ~· FALA UCHODZCóW WZRASTA 

B~L!N, 18. 9. Niemieckie biuro informacyj­
ne donosi, że fala uchodźców z obszaru s<Udecko -
niemieckiego z każdą 1chwilą wzrasta. Prasa nie 
miecka zamieszcza w dalszym ciągu wiadomo-

niem konstatuje nadal optymizm polityczny dÓ NOW A OFIAAA. · i ' 
kól niemieckich i wyraża nadzieję te rozmowa . P~OA, 18. 9. Członek millcli sudccko • nie 
Chamberlaina z Hitlerem stworzyła nroż'•iwości m1eckiel Johann Pfortner za$trzelony został wczo 
dalszych rokowań. raj w nocy w miejscowości Schlappenhof p~zez 

patrol wojskowy. 
ści o czeskich zarządzeniach wojskowych na WAŻNE POSIĘD2lBNIE GABINETU. 
granicy niemieckiej. LONDYN, 18. 9. Posiedzenie 1ahinetu rozpo 

CZESI POWINNI SOBIE USWIADOMić. czę!o się ipunkbUalnic o ,odz. 11. Obecni byll 
PARYŻ, 18. 9. Prasa i kola polityczne Pary wszyscy z wYjątkiem Stanleya, sekretarza sta­

ża wyczekują na informacje z Londynu, a prze nu ministerstwa dominiów, który jest w Kana­
de wszystkim na wyniki obrad angielskie! rady dzie, Lord Runciman, który przebywał podczas 
ministrów, po których dopiero będzie .z<lecydo- posiedzenia gabinetu na Downlz Street, przepro 
wane, czy premier Daladier i minister Bonnet wadził przed ro7!pocz~lem obrad krótka rozmo 
udadzą się z wizytą do Londynu. Uderzającą ce I wę z Chamberlainem. ,.., 
chą nastrojó wcwrajszei prasy paryskiej jest 
spokój, z jakim dzienniki dyskutują moż'·iwość ODEZW A DO NIEMCÓW SUDECKICH. 
Przyłączenia okręgu sudeckiego do Rzeszy. PRAGA. 18, 9. Przewodniiczący frakcji su-
. Burges w „Pe.tit Parisien" w następujący spo decko - niemieckiej lf(undt, wYstosował nastepu 
sób streszcza ogolne wytyczne rozmowy Cham- jącą odezwę do wszystkich Niemców siudecklch: 

WOLNA WSZECHNICA POt KA 
Łódź, ul. Dr. S. STERLINGA 24, Tel. 176-71 

W y d z 1 a I y: NAUK MATEMATYCZNO - PRZYRODNICZYCH. 
(magisterium biologii) 

NAUK HUMANISTYCZNYCH (magisteria: filologii polskiej, filozofii, historiiJ 
l>RA W A i NAUK EKONOMlCZNO - SPOŁECZNYCH 

(magisterium nauk ekonomłczno-społecmych) 
PEDAGOGICZNY (magisterium pedagogiki) 

Czesne od zł. 80.- 135.- semestralnie 
Informacje i zapisy w Sekretariacie codziennie od godz. l6-19. 

Uciekinierzy z Sudetó.w w Rzeszy. 

-.: j .„. 

MODLY O ZACHOWANII~ PoKOJU 
LONDYN. 18. 9. Dziekan opactwa westmln· 

stersklego oglosll w dniu wczorajszym, że kate 
dra otwarta będzie przez cały dzień i noc na 
czas nieokreślony, aby umożliwić wiernym wzno 
szenie o ka~oj porze modló~ o zacbowanie po 
ko}a. 

21 TYS~CY 
DREZNO, 18. 9. Liczba Niemców sudeckich, 

.którzy .schronili sio na terytorill411 Rzeszy, wiro 
sła w dniu wczorajszym do 27 tysięcy. 

LOIID RUNCIMAN U KRóLA. 
LONDYN,--is. 9. Kró'• Jęrzy przyjął wczora) 

w pałacu Buckingham lorda iRundmana i zatrz:y 
mat 1 10 na ~m&daniu..; 

' POSIBDZENIE RADY OABIN!TOWl!J 
LONDYN, 18. 9. Pasiedzenic rady gabineto­

wej zakońęzylo sio o godz. 13.30 

DALSZ~ OBRADY "' 
LONDYN, 18. 9. O godz. 15-el podjęte zosta­

ły, dałsze obrady gabinetu. 

~.-f~' KCJRi>US OCHOTNICZY 
BERLIN, 18. 9. Z Asch donoszą: Konrad 

Henlein wydal odezwę, powołującą do życia su 
deck<> • niemiecki korpus cx:hotniczy (Sudeten-
deutsche freikorps). .„ _ ...... ,..,._,_.J,_._...__ 

,W, LONDYNm. ·~JM".r.1w1 w-1 
PARYŻ, 18. 9. Premier Daladter f min·. Bon­

net którzy w:vież~aia do Londynu samolotem 
dziś o iodz.. 8 rano będ, dQpiero na miejscu 
poinformowani prz;ez Qlla«Qberlaina o :warun­

~~~~':"!::~l!::::i==========::ll:łCcmc=....,=cz::==-= ..... ---=----==:.t' , kach kanc'ierza HitlerL 

ZAMKNIĘTA GRANICA. 
MO:R. OSTRA WIA. 18. 9. W dni:u wezoral· 

1zym władze .czeskie zamkn~ły irranico czesko 
•polsk~ dla wszystkich mężczyzn obywateli cze 
chosłowackich, którzy zamierzają wYiechać z 
Czechoslowacjl. Na moście głównym w Cie­
szynie odbiera się masowo paszporty .1 przepu­
stki. 

-
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PRJlWO l'llEt DOBRY ODBIORNIK • 
ZlDlłJ 

-C.CłłO 

TW 128-Z NA PRĄD ZMIEN. 
NY. LUKSUSOWY ODBIOR„ 
NIK S • LAMPOWY (2 PEN„ 
TODY I LAMPA PROSTOW. 
NICZA), 3 ZAKRESY FAL. 
Gl.OSNIK DYNAMICZNY. -

Zł, 225.- ZA GOT. 

_ .:;.---

TYP 129.Z NA PRĄD ZMIEN. 
NY. 3 - LAMPOWY ODBIOR· 
NIK. (2 PE~TODY I LAMPA: 
PROSTOWNICZA). ZASil:iG 
IMPONUJĄCY. 

Zł. 185. - ZA GOT 

fyP 241 •. B BATERYJNY. 
LUKSUSOWY 4-LAMPOWYi 
ODBIORNIK. - 2 OBWODY, 
3 ZAKRESY FAL. DUZY GLO­
ŚNIK DYNAMICZNY. -. 

TYP 134. B BATERYJNY. -
3 • LAMPOWY ODBIORNIK 
BARDZO EKONOMICZNY W. 
EKSPLOATACJI. ZASIĘ:G EU. 
ROP EJ SKI. 

Zł. 170. - ZA GOT. Zł!. 270. - ZA GOT, 
RATY DO '15 MIESIĘCY. 

SPRZEDAŻ W CZOŁOWYCH SKLEPACH RADIOWYCH. 

Aparaty Echa da nabycia 
na dogodnych warunkach w Składnicy 
Łódź, Płotrkow•ka 182,, tel. 162-33 „RAOll-Ul~IA" 
Czas potożut kres te; niedoli ... 
Trudno wyliczyć krzywdyirany 
zadane rodakom przez przemot: t:zesk•• 

ROZąROJENI żOLNIERZE. 
BERLIN, 18. 9. Jak donoszą z Pra.gl w szere KATOWICE, 18. 9. „Komitet walki o prawa Pozbawiono dziesiątki tysięcy Polaków. pracy; 

i środków do życia. Większość dzieci oddano 
szkole czeskiej. Skrępowano żywe słowo Pols­
kie i zniszczono prase. 

Prowizoryczne noclegi w Saksonii dla Niemców sudeckich, którzy uciekli z Czec'hosł<Ywac)I, po­
zostawiając tam swól dobytek. 

gu pułków czeskich, gdzie Niemcy sudeccy sta Polaków w Czechosłowacji" wydal nast~pującą 
nowią poważny procent doszło do wrzenia. odezwę: 

Władze woj1Sk<Ąwe na·kazaly rozbrojenie żoł - „~lą~acy _Polacy _Rodacy! 
nierzy Niemców i osa.dzenie i-eh w koszarach 
pod strażą. „Czystkę" podobną przeprowadza Od lat dwudziestu bracia nasi za O'•zą zno-
się we wszystkich ·pulkach armii czesWiej. Wszy szą z !Johaterstwem i największą godnością cięż 

kie jarzmo ucisku na swej własnej o<lwiecznei 
scy „niepewni" żołnierze niemieccy są areszto- ziemi. 
wani i osadzani w aresztach koszarowYch. Mimo rzekomo lstnieią~h swobód politycz-

BEZ REZULTATU. nych, walczyć muszą bez wytchnienia i z pel-
LONDYN, 18. 9. Gabinet brytyjski obradował I nym poświęceniem z bezlitosnym naporem cze 

w ciągu 5 godzin. Obrady nie doprowadziły do chizacyjnym, używającym najbardziej bezwzglę 
ostatecznej decyzji ze względu na różnice zdań dnych metod wynarodowienia. 

Polowanie z dreszczykiem. 
Niebezpietzng niedźwiedź-samotnik. „ 

Z głębi Czech nasiano wie'.otyisięczną rzeszQ 
nie tylko urzędników, nauczycieli, żandarmerii 
i innych funkcjonariurzy publicznych, ale Judzi 
wszystkich zawodów, którzy odbierają chleb Po 
Jakom - gospodarzom tego kraju. 

Nie można tu wylkzyć wszystkich krzywd 
i ran, zadanych braciom naszym Przez prze­
moc czeską. Znamy je nazbyt dobrze z codzien 
nych doniesien prasowych od dwudziestu i.at. 

Bezwzględny nacisk gospodarczy i represje 
karne zmusiły trzecią część całej ludności po!s 
kiej do oi;rnszczenia swojej ziemi ojczystej i 
schronienia się do .Polski. 

Czas położyć kres tej niedoli braci naszych! 
Ślązacy, którzy zimuszeni byli opuścić swe 

strony rodzinne, a wraz z nimi solidarnie potęż 
n~ masa '·udu województwa śląskiego ująć mu­
szą w swoje ręce ·pomoc dla rodaków za Olza. w 
ostatnim etapie ich walki o pełnię praw narodo 
wych. 

PINSK, 18 września - W Pińszczyźnie nad 
rzeką Lwą lasy ordynacji dawigródzkiei stano­
wią największy w Polsce rezerwat zwierzyny 
w szczególnośd łosi, Przed rokiem zadomowi! 

'1amle mu~ ~u r~i nło lne [~iir (if Hi~i' oOirOOlief Oi" :~·m~~~:·t.';.;~,~.:t~~~~.~:~~~0~~·~w1~~· 
o;~~,·~~~.-;: ,~;~:=k~!:y d_"_m:'.;k~,:::k:;]i;;;;, Łódź, 11 Listopada 20 lel 1!-1·! Złl~Iiei ' mun~Hne [blraim 

się on mocno we znaki mieszkańcom puszczy, 
zwłaszcza łosiom. DQsi on Die ty.'iko młode sztu 
ki, lecz równleż rruca się na stare samce. Przed 
paru dniami niebezoieczny niedźwie<iź zaatako­
wał również gajowych. Ordynacja dawidgródz­
ka otrzymała od władz państwowych zezwolenie 
na odstrzał drapieżnika. W związku z tym za­
rządzona zostanie wie!Ji:a myśliwska obława. 

Rodacy nasi otrzymać muszą te wszystkie 
prawa i swoDody narodowe, jakie uzyis.ka jaki· 
kolwiek inny naród w Czechosłowacji." 

W zakończeniu komitet wzywa wszystkie or 
ganizacie i cale społeczeństwo do przybycia na 
wiec manifestacy jny, zwołany w Katowicach w 
dn. 19 bm pod hasłem „Dla braci za Olzą" 

Zl·azd przedstaw·1c·1e1·1 okradał koblefg. W AR:SZ.AJW A. dn. 18 września.. '--- Władze 
bezpieczeństwa ujęły w Warszawie w okolicy 

I k k P cytadeli .zuchwałego rabusia, który przywdziaw Organizacji 0 ator& ich Z Całej Olski. wszy mundur chorążego Piechoty, dokonywa! 
rabunków w czaisie spacerów towarzyskich nad 
Wisłą. RabUŚ nazywa się Anatol Mitenko. Dopuś 
cil sic on wielu rabunków, proponując kobietom 
SJ>a<iel'J' nad Wisłą, a nastę1>nle . rabufłlC- im to­
.ebh .1 ~za. ' 

Warszawa 18 września. - Dziś w niedziele l k.ich z całej Po'·ski. Zjazd zajmie stanowisko w 
w Wo rszawi~ w gmachu Ęi towarzyszenia Pra- s~rawie likwidowanej obecnie ustaWY o ochro-

. ników Hnndlo\Yrch rozpoczynają się obra- nie lokatorów. . 
dy zjazdu przedstawicieli on:anizacyj lokators- ' ---

Ciórnicv żąditią podwyżki 
Inspelłfor Hloif przgbgwa do Hafowi.:. 
~ATOWJCE, U! września - W Katowicach I !ami k?Palń nie dały rezu'.tatu. Zatarg zostanie 

Zwi. ązek Ro~tnlków Górn~czych. wystąpi! obec zalatw10ny w drodze rozjemstwa. w związku 
nie o zawarc1.e umowy zb1orowe3 w przemyśle z tym przybywa do Katowic główny inspektor 
§l•kLtn. Górnicy 1ĄdaJą podwyżki w wys-okoś- pracy: .l(lott • 
~ lQ PI'Q!;. l!e;~~ rok~la.. z J{la~l9c . _.... 



::>tr. z. „t. L li lY 

Podajemy do ogólnej wiadomości, że we wtorek, 
dn 20 b. m. 

~Qi DZIS I DNI NASTĘPNYCH! 
C'll Czołowy francuski fi'.m odznaczony w „ tym roku ńagrodą miasta Paryża 

66 a „ ·z A \\' I N I t, Jl l'I 
(„Abus de confiance") Wzruszający dra d mat studentki. W rol. głów. DANIELLE 

o DARRIEUX i CliARLJ:S V ANELL -
A. ~adprogram: Pobyt królewskiej pary an 

iielskieJ w Paryżu. 

Ir.:tfi 

: „ZA ZISlO A 
a Potężny film erotyczno - obyczajowy. 

Kiao~teatr 

MIRAZ 
•••~- Dramat mężczyzny, któremu nie wolno Ń 
11 Lilłto ada l6 - PO~lubić żadnej kobjety, W r. głównej: 

P g, Alina Zellska, M. żabczydska, fellks 1:11 
.kowSkl, Cz. Skonieczny, Wł. Grabowski 

w HINlf ,,STYLOWY" D . k. ·1· • ,. 
przy ulicy Kilińskiego Nr. 123 yre tor m I I o n owe I 1rm)" 

-­
ZDJlRHNltl I Wł'PA•lll. 

- W związku z mającymi się odbyć w nad 
chodzący poniedziałek wyborami na trzy nie­
stale miejsca w Radzie Ligi Narodów, z któ· 
rych Jedno zajmowała Polska od r. 19Z6, dele• 
gat Polski na 19-te zgr<>madzenie Ligi Narodów 
wystosował do prezydenta zgromadzenia list, w 
którym powiada iż rząd iiolski nie zamierza ziło 
sić wniosku o przyznanie mu prawa reelekcji 
do Rady Ligi Narodów. 

I• 

nastąpi uroczyste otwarcie sezonu 

pod nowym kierownictwem 
długoletnich i doświadczonych fachowców, owa dyrekcja 
zdobyła szereg najświetniejszych arcydzieł kimematografii 
światowej i gwarantuje wysoki poziom a1tystyczny repertu• 
aru, przyczym iednocześnie udoskonalono aparaturę dźwię· 
kową i wprowadzono nowe tcchniezne udoskonalenia za­
równo w zakresie akustyki, wentylacji jak i urządzenia 
wnętrza. 

Nowy sezon inaugurują 

Meksykańskie noce 
·' • . .' „ ·; :_ ' I ,.. • ' , ; J -;•~ „ .... -;40. ' ' 

wielki film miłosny z udziałem 

Dorothy Lamour i Ray Millanda 
w ogłoszeniach premierowych. 

Sgn zabitg, maika ranna 
Zagadkowa zbrodnia w wiejskiej zagrodzie. 

POZNAŃ, 18. 9. Wstm~sającel z:brodni doko Sprawa mordu dokonanego na .ś. p. JCazitnie~ 
nano w Stęszewicach w ·POW. pozn\ńskim w rzu Nowaku i napadu dokonanego na jego mat­
okolicy Pobiedtisk. Wieczorem o godz. 19 w ce przedstawia się bardzo zagadkowo. Plerwot­
mieszkanlu właścicielki 117-morgowego gospo- nie rozeszła się wersja takoby napad miał tło ra 
<iarstwa Marli NowakoweJ znaleziona ją samą bur.kowe. Czy motywem zbrodni był .ra.bunek, 
ciężko poranionit. Syn fej 17-letni Kazimierz zo- usta'.ą dochodzenia, które ener.glcznle prowadzo 
~iał zamordowany. no w ciągu nocy. Szczególniej zagadkowym jest 

fakt, że morderstwo zauważono dopiero wieczo 
O .potworne! zbrodni zawiadomiono posteru- rem, mimo it zabudowania NowakoweJ nie są 

nek policji w Pobiedziskach. O godz. 19.45 ba- bytnio od zabudowań sąsiedzkich oddalone. 
wiący ta,m na inspekcji komendant pow. P. P. z Szczegóły dochodzeń osłania jednak tajemnica 
r.adli:oml$arz: Bączkowski Wfrw;zył natychmiast ·śledztwa, które zapewne j:uż w niedługim czasie 
z Po'·h.:ill miejscow11, na miejsce zbrodni. Przy. ujawni sooro nowych szczegółów, rzucających 
by!r ~ godz. zo.15 w asyście policji lekairz udzie snop światła na ponurą zbrodnię. 
łll pomocy lekarskiej ciężko poranlonel Marli Wieść 0 mordeflStwle obiegła szybko nie 
Nowakowej. Lekarz stwtc.rdzl zgon 17-letniego tylko Stęszewlce ale I Pobiedziska bu<b:ąc pow 
Kazimierza którego zamordowano uderzeniami szechne oburzenie. 
tępego narzedzla. Na miejsce zbrodni wezwano P<>gotoWie kt6 

z tYIT'ICzasowYch ustaleń d<>konanych przez re Przewiozło clętko poraniona Nowakowa do 
i?rowadząca dochodzettla policje okazuje się, ie Szpitala Mieisk!eio w Poznaniu. :.Stan porl\'nio. 
napadu na mieszkanie Nowaków dokonano Już nej która utraciła przytomność, Jest grofoy l 
popołU'dnlu prawdopodobnie około godz. 15. Zbro zachodzi obawa o Jej .życie. 
dnię :i:a'1wałono Jednak dopiero wieczorem i za Dowiadujemy się Jeszcze, że wypadek zau-
wiadomtono natychmiast policję. ważyła dopiero wieczorem s!użba po powrocie 

KAPUSTA 
z pola. Kazltnierza Nowaka znaleziono w progu 

I S
drzwi do izby w pozycji siedzące! z rozbita cza 
zką. W pokoju obok zna'eziono ciężko poranlo 

Iną matkę. 

WÓZKI dziecięce, rowery, radio na raty od 
na morgi sprzeda Zarż:\d Wiskitna, - tele- zł 2.50 tygodniowo. Olbrzymi wybór "Ko'<>s", 

fon :Wiskitno - ~dzkle. . 6_-g_o_Si_e_rp_n_1a_N_r_1_. _________ _ 

____ .___ __ ~~---~--~~~-„ .... 
P A UL I N A LEW I 

.... j ...... b~I~ 

Sr6 ... łet1ka 28 tel. 240· 10 
llftJJń:IUje o4 lJ-a I o4 ...... wiec& 

:Bf.ROLITH usuwa wi'.goć i grzyb, osusza wil­
gotne mieszkania, nie przepuszcza wody do piw 
nic. Zakla<iy Berolith, Częstochowa, AL Wolno­
ści 43. 

JAK DLUGO Pan chce czekać na lepsze czasy? 
fgzystencię zdobywa się nie samym czekaniem, 
a - czynem. „Nowości Praktyczne", Warszawa, 
Złota 37. 

„ za1łądzie na lawi~ 01karżongc:h. 
Bydgoszcz dnia 18 wrze,śnia _ W końcu gru karżone_mu '? daw~nie łaPÓ"'.e~. Bacon. fxport 

dnia br. odbędzie w Bydgoszczy wielki proces I Comp 1est 1ak wiadomo na1w1ęk>szą firmą be­
przeciwko dyrektorowi firmy Oskar Robinson- konową w Polsce. 
Bacon fxport Company, Sa'.amonowi Taube os- ----

Niedziela pod znakiem zebrań. 
Okres przedwgbort:zg w .:alei pełni. Im 

tOUZ dn 18 września - Przygotowania te go. Zarządzenie to rozplakatowane zostało tegoż 
chnlczne 'do wyborów isą Już w cale! pełni. samego dnia wieczorem na terenie Łodzi i cale 
Ustalono nazwiska przewodniczących komisyj ob go województwa, dla tego też nie powtarza­
wodowych wyborczych oraz członków komisyj my tekstu zarządzenia. To samo zarządzenie za 
okręgowy.eh I obwodowych. Ustalono również mieszczone zostało w ·Dzienniku Wojewódzkim 
siedziby pszczególnych komisyj obwodowychł który wydany został wczoraj, 
Obecnie oczekiwane Jest wyznaczenie przewou Okres wyborów jest zatym w całej Pełni. 

W Polsce bawiła ostatnio włoska misia n~ 
dowa dla zakupu koni dla celów hodoW'•anycłl 
Przedstawiciele rządu włoskiego zwiedzili państ 
wową stadninę koni w Janowie Podlaskim oraz 
dokonali zakupu ogierów czystej krwi rabskiej 
Jednocześnie przybyło do Polski szereg hodow 
ców amerykańskich, ce'·em dokonania zakupu w 
naszych stadninach koni czystej krwi arabskie!. 

Po1ieraj[i8 [l!PllRY KPlJl ł 
niczących okręgowych komisyj okregowy~h. Na _________________ m:m ________________ _ 

stapi to w dniu 23 bm W tym terminie zbie 
rze się wydział wojewódzki który ·Powoła po 
4-ch członków dla każdej komisji okręgowej o­
raz tylut zastępców. 

Wczoraj rozpoczęto Jut składanie wYkazów 
osób u1m1wnionych do glosowania. Wykazy te 
sporządzają .właściciele nieruchomości. Spis wy 
borców do Senatu sporządzają władze admini• 
stracyjne. 

Dzisiaj w całym szeregu organizacyj polity 
cznych zawodowych I stanowych odbędą się ze 
brania przedWYborczc. Ruch p01ityczny w zwią 
iku z wYborami jest Jut w całej pełni. 

Jeś'·i idzie o Łódt organa t>rzepmwadzaJące 
wybory posiadają w tym zakrersie dużą rutynę. 
Jeśli Idzie o teren wiejski starosta powiatowy 
łódzki p, Denys odbył wczoraj Instrukcyjne kon 
ferencję t: burmistrzami miast, sekretarzami -
l!llinoymi wćJtami I sołtysami w celu zapozna­
nia Ich ze strukturą organizacji wyborów I lich 
łechnik4. • . 
· Wojewoda łódzki p. H. Jóżewski wydał wczo 
raJ zarządzenie o wybora<:h delegatów zgroma 
dzeń okręgowy.eh w okręgach wyborczych obej 
tnuJ11cych Łódt I powiaty wu1ewództwa łódzkie 

- -We wtorek -

postedzenie Radr Przrbocznei 
ŁÓDŻ, 18. 9. We wtorek dnia 20 września rb radzieckich: finansowo - budżetowe! I do Spraw 

0 godzinie 19 w sali posiedzeń Rady Miejskiej Ogólnych, a więc sprawy: zaciągnięcia na rzecz 
przy ul. Pomorskie! 16 odbędzie sie posiedzenie Gmiuy Mieiskiel Łódt pożycz.ki z Banku Oospo 
Rady Przybocznej. darstwa Krajowego w kwocie 3 milionów zło-

Na porządku obrad między innymi: -v.ryhór tych na roboty inwestycyjne, zaciągnięcie na 
przedstawiciela Rady Przybocznej do Rady Za rzecz Gimny Miejskiej Łódź z fundusz.u Pracy 
rządząlącel Przedsiębiorstwa Miejskiego „Kana- pożyczki w kwocie zł. 100 tysięcy na urządze 
lizacia i Wodociągi" oraz sprawozdania komi:syj nie targowiska zwierzęcego i inne. 

---ooo 

Rozpoc·zęcie roku szkolnego 
w Wyższym Seminarium Duchownym w Łodzi 

ŁODŻ, dnia 18. 9. - Po trzydniowych reko­
lekc.jach odprawionych przez alumnów pod kie 
runkiem ks. Prałata W. Burakowskiego i ks. dr. 

Katastrofa samorh-ollawa adwokata. 

K. ~koczylasa w dniu 9. 9. odbyło się rozpoczo 
cie roku na.ukowego, W kaplicy Seminarium 
M:zę św. celebrował J. f. Ks. Biskup Wł. Jasi!\ 
ski w asystencji ks. rektora 'Prałata J. Dzioby, 
S:s. \\icerektora kanonika dr Szydłowskiego i k5 
ks. profesorów. Po Mszy ~w. NaidostoinleJszy 
Celebrans w dłuższym przemówieniu zachęcał 
a;urnnówn do wyrobienia wewnętrznych za'4't do 
brego człowieka I przyszłego kapłana. W sall 
teologicznej Jego Ekscelencję powitał chór ałum 
nów Wyższego Seminarium kantatą „Ecce Sacer 
dos Magnus" a Po wstępnym przemówieniu klse 
dza rektora prelekcję na11kow11 wygłosił ks. pro 
fesor Wl. Grzelak. Na zakończenie Najdostojniej 
sz.y Pasterz zachęcał moldzld seminaryJnit do 
rzefelnei i wytrwałej JJra'ćY i:toczym udzle'-il pa 
ster~ iego lifoioslawieflstwa. 

Przykry karambol. w Rudzie Pabianickiei. mil 
. ŁÓDŻ, dnia 18 września - Wczoraj we wsi 
Rótki pod Łodzią wydarzył sle powatny wy­
padek samochodowy, który na szczęście zakod 
czyi sJę· tylko .pokaleczeniem trzech osób, cho­
cia! mógł być przyczyną i.eh śmierci. Mianowi 
cie osobowe auto marki Steyer, pr-0wadzone 
przez warszawskiego adwokata Maurycego May 
·rta, wpadło !la - wóz z cegłą, którym powoził 
~WJa<!ysław Nowacki ze wsi Rogi. Wskutek u­
derzenia Jćoó został zabity na miejscu, a samo­
.chód i wóz z cegł~ zostały doszczętnie rozbi· 
te. Adw<>kat Mayze'• oraz jadąca z nim kobieta 
·1 Włatlysław Nowacki zostali ranni. Przewie­
ziono Ich do szpitala ewangellckiego w Łodzi, 
gdzie zostali opatrzeni. Mayzel wraz ze swą 
towarzyszką WYiechalt do Warszawy a Nowac 
.kl pozosial na dalszej kuracji w szpitalu. Po'·ic 
Ja wdrożyła dochodzenie w ceht ustalenia kto 
ponosi winę w wypadku. 

- Drugi wy·padek $amochodoWY miał miej 
isce na ulicy Staszica w Rudzie Pabianickie!, -
gdzie samochód oSOboWY, prowadzony przez 
Pawła Lundela E Pabi:Jnic (ul. Sw. Jana 12) zde 
rzył się z samochodem ciężarowym firmy Stein 

VOXRADIO z trzema ~arnpami zł 135 - raty 
zł 10 miesięcznie. Zużywa 15 vatt„ Na składzie 
wszystkie typy radioaparaty. Plotrko\VIS.ka 191 
w podwórzu. 

hagen i Saenger, prowadzonym przez Stefana 
J<arpińskiego. Auto osobowe zostało rozbite nie 
mal doszczętnie, a Jadący w nim małżonkowi~ 
Zofia i A'·eksander Hoffmannowie, zamieszkali w 
Łodzi przy ul. Brzeźnej 18, oraz Lundel zostali 
lekko ranni. Opatrzył ich lekarz pogotowia, po 
czym . prze,viózł do domu. PoUcfa wdrożyła do 
chodzenie. 

Wisielec w lasku. . . . 
lllł•RllCA POG•TO.WIA lłATU•K•W••• 

Łódt, dnia 18 wrzefoia - W lasku Cymmer 
mana na Choinach idący do Łodzi mleczarze zna 
'etll wiszące na drzewie zwłoki 5tarszego rnęż 
czyzny. Wisielca zdjęto i powiadomiono policję 
która .ustaliła, że zmarły pope!ni! samobójstwo 
przez powieszenie. By! to 62-letni Ludwik Bole­
isław R6żniecki bezrobotny Do kroku desperac 
kiego skłoni! go rozstrój nerwowy. 

- \V mieszkaniu własnym przy ul. Grzybo­
wej 11 usilowa! pozbawić się życia 27-letni Ta 
deusz Pijarski. który polknąt parę pastylek su 
b'·imatu. Pierwszej ·Pomocy udzielil samobójcy 
lekarz pogotowia i przewiózł :w w stanie bar-

dzo ciężkim do szpitala w Radogoszczu. 
- W czasie pracy przy tynkowaniu domu nr 

92 przy ul. Piotrkowskiej spadt z rusztowania 
z ,cysokości pierwszego piętra 30-letni Kazi­
mierz Vogelknecht, zamieszkały przy ul. Cegla 
nej 26, doznając bardto ciężkich obrateń ogól­
nych. Potłuczonego opatrzył '-ekarz PCK pogo 
towia i przewiózł do szpitala Ubezpieczalni. 

- Nawrot Wacław, kierowca zamieszkały 
przy ul. Tramwajowej 11, po spożyciu grzybów 
doznał boleści z objawami zatrucia. Pierwszej 
pomocy udzielil zatrutemu lekarz pogotowls, po 
zostawiając go na dalszej kuracji w mleszkanill 

5 ZL. TRWALA ONDULACJA z GWARANCJĄ TłllSRlW: 10Udn•, komplety, I po'edyńcze sztuki F . SI f '-Io 1r1·e10 
OBCIĄGACZKA czek!>lady potr:r.ebna, - Fabcyka 1rube loczkL I naturalne fale „NINA" Ołówoa 32, r•~u .., lrmp'a:ir: •11Jlloray•tnleJ, tylko w ·mie e Ili (J wac 
Czekolady „Pałerrno'1, Lódź, Główna 4.9. taL 124-31. R z G O W S ft -.. 5 'li - k 
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S. W A.fNl·CKA 
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11. N1tl6rk111silel• &5, tet.17·D 
<B41 Lułlellłdej). froat I piet.ro 

tr'Jl1Jan1Je „ •• 4o .l „ »Ol. l o4 1-1 w. 

~. S.KRYNSKA 
· CllClllo1'ł' ~ I -~ (k'\błetS' I łldee() 

powr•clła. 

Slealdewlaa 5ł, Teł. .146-1 O 
pn)'jmuje od. 11-1 t od. 1-C Po pOłudntu 

I·, ~ ~ .... 

Jer'zy SUDYA 
. ,, AJtUDD fiłDl'Uot.oe 

lellton6w tt, tel.115-27 
l'ntjeuJ• od. •· 1-111 raao I .__. włtaa. _,,, __ ~r--~~-----=--~-:----

CHIROMANTKA - Astrolog H. ~tasr.ewska wr6 
c.Ua. Godziny przyjęć 13 - 8 w1ecz. Główna 11 
m. %Z, lewa oficyna. 

--~--~-~-~---

BlVOW i,. t przebudowa 1>i1ców oraz 1'11>arac1• 
~OIRlr. Zakład Zdnńsłl:i e. Za'>e\V$lń, Przejazd 
ar. ~ łtL 189-as. 
--- ...A..:"i;;.__- _ _,., ____ -----

r:ie owłada ttalni11 nał-

ROWBR_Y, muzyny do szycia. wYtY1t1aczki 
gwarantowane a;a 1ot6wko 1 ui pQty\;:z,ki Pa6st 
wowe, poleca flr~a Rędzla, Bałucki JOtnek 9. 
telefon 113-99. 

OTOMANY, garderoby, knesła, sto!y, kredens:v, 
gabinet orzechowy, leżanki na dogodnych wa­

r111;[ta~h J. Martynows.ki, Pomorska ao. Tele­
fon 114-Z8. 

NA RA TY ubra1,1la I palta obstalunkowe z nal­
lepszych towarów bielskich i tomaszowskich, 
najlepsza robota u Mendrowskiego, Nowomiej­
ska 5, go<lz. &-7 wiecz. 

POSZUKIWANI zdolni inteligentni panowie 
(nie). Praca stała w akwizycyj, Zgłoszenia z 
dowodem osobistym w godz. 12 - 4. Wiad w 
Administracji. · 

NADZWYCZAJNA OKAZJA! Na białei harmo­
nli wyuczam w sześciu miesiącach ln·strument do 
dysuo:i;ycji. Niezamożnym ulgi. Kilińskiego 79, 
m. Z6. 
~-----~----~.-~~~ 

.SPRZEDAM haptlel ~In i wó<lek z wyszynkiem 
w Zglerztt. Oferty do administracjl nKutiera 
Łódzkiego" pod „5000". 

AKUSZERKA Masta'.esz przyjmuje panie miej­
scowe, przyjezdne, udziela porad. Różyckiego 3, 
(dawniej fifałkowska). 

CZTERY dole trwała ondula:ja, grube loki, natu­
ralne fale w finnie ,,Sta:alaław", Główna 33. Uwa­
ga: w podwórzu. 

.5 ZŁ TRWAŁA ondulacja, gr.ube naturalne lok!, 
szerokie fale w zakładzie fryzjerskim „Bogu­
g!aw", Abramowskiego 15, tel. 261-31. 

POLSKA poważna handlowa firma przyjmuje kil 
ka l)at\ wymownych, o dobreJ Prezencji na pen 
sie do propagandy, Zgłaszać sio katdego dnia 
w godz. 18 • 9. ul. Przejazd 23, m. 46 

---
MASZYNĘ do szycia gabinetową sprzedam, cena 
niska. Ogrodowa 54, m. 11, oficyna prawa. 

NATYCHMIAST potrzebni zdolni krawcy dam­
scy na wYiaz<I. Zgłoszenia - niedziela, panie­
dr:ialelc godz. 16 - Z0.30 Rokicińska 11-13, u p. 
Wł. 0'-ejniczaka. 

ZAWODOWA krawcowa! Przyjmuje do nauki 
kroju i szycia. Naucza rysunków iasadniczych, 
modelowania oraz kroju dziecinnego, Oplata ty 
godniowa 3 zł. Żwirki 26, m. 26. 

K.OLOSRADIO zł. 135 - tygodniowo zł. 2,50, zu 
~AMDCI1óD Chevrolet czwórkę, karet!<ę stan tywa 15 watt. Supery naiJepszych marek, wóz 
dobry tanio sprzedam, 11-go Listopada 4? do kl dziecięce, r<>wery 6-go SJerPnia 7 • 
zorca. 

POSZUI<UJl! bileterów, kaucja z:ł. ·100, ul. L!­
WYPOŻYCZALNIA sukien ślul?nYch i balowych manowskiego 28, m. 70. przyjęcia do poniedział 
N'ajnow~ze fasony, duży wybór: Łódź, L!manow ku godz. 10 - 4. 
skiego 38 w pra'·nl. - -=---- -·-----------
MASZYNY do iszycia kupuje odsprzedaje, zwy­
kłt, zamieniam na gabinetowe, reparacje odna 
vriam, wykonanie aolidnt, Bałucki Rynek nt. li 
tel. l li-99. Firma l(ęclaia. 

CHCI! brać lekcje języka niemieckiego w sobo 
ty i niedzle'1 u młode! nlemkł. Ofertv składać 
w administracji Pod „Inteligentna" 

UDZIBLA grułownie lekcji gry fortepianowej, 
Senatorska 24, wejście Przez sklep kolonialny 

P~ZYBŁĄKAł.: sit pinczerek czarny. Odebrać za _ro_g~o~•-1_. ----- - -------­
zwrotem kosztów, Piotrkow~ka 261, • dozorcy. 

MAOllL do sprzedania, ul. Ogrodowa 4Z. 

O.RAUTKIE E'·li zam. ul. Nowo-Poludniowa 15, 
r.agublla kslątcczko Ubezpieczalni Spol~cznel w 
todzL · · · 

SZKOŁA TAi'-icow I11nacy Wi'<ltek, P!otrko""' 
de l&. te~ . Zfi-11. Xance'..ari.a e.zyn11a od 10-? 
i od (!'Th Wlecz. J(ółecz.ka dla t>at\ z towarzyst­
wa odbywają się w p9nledziałkl, środy I cz.wart 
ki od 5-8 wie<:z. Uwaga: lokal pięknie WYte-
montowany i p0większorry. · -

"'- lit wyrób włuoy - Cacy al1 le 
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Bolesne ocknięcie na ,,Wieiy M-lczen~a11• ~A ft 1 E • • • 
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ZOl.CIOWE 

letnie doswiadczenie wykazało, że w chorobach n• 
tle złej przemiany materi i, chronicznego zaparcia, ka 
mieniach żółciowycl' , i óltac;,ce, otyłości, artretyzmie 
maję za3tosowanie 1ioła „ C ho Ie ki D a z a" 
Il. Niemojewskiego. Broszu ry bezpłatnie wysyła 
labor, fiz. chem. "Cholekinal;a" H. Niemc.jewskiego, 
Warszawa, Nowy • Świat 5 oru Il\. teki i akfa~ ap. 
teczne. 

,, , . moze powodowac szereg rozn1a1tych doleghwosc1: 
bóle artretyczne, wzdęcia odbijania, bóle w wątro. 

• I • bie, niesmak w ustach, brak apetytu, skłonność do 
· · tycia, plamy i wyrzuty na skórze. Choroby zlej 

Kult Zl":l.'a.rlych ......... „ lndl„ ach :::o~~~D~ai:;:~~~ęni;~:z3nęor~a~~::r! p:~:~~;:~zj~~ , a ~ • normowanie czynD<lśc1 wętroby i nerek. Dwudz1esto 

-----------------------------------------Bombaj, we wrześniu. na pabliskich drzewach, pozostawiając kru do morza lub najbliższej płynącej rzeki, bła 
W Jndiach, kraju na wskroś mistycz.nym kom niedokończone resztki. gając o jak naj$zybszą dla zmarłego nową 

ł religi1nym, zamieszkałym przez 300-mi- Słyszałem, w zwią2lku z tym obyczajem, reinkarnację. 

Silna flota wojenna na morzu 
to pokój i bezpieczeństwo kraju. 

Jionową ludność różnych ras i wyznań, - znatnienrną opowieść. Winnicki. llprawiane są wszystkie niemal poostaoie Jakiegoś pozornie zmarłego Parsisa. __________________________________________ „_, ____ _ 
:wsć.nodniego kultu zmarłych. Poświęciwszy zbyt pośpiesznie z powodu upału wy111ie­
-się specjalnie badaniom w tej dziedzinie, sionego do Wieży Milczenia, przywołały 
zaobserwowałem mnóstwo niesłychanie cie spowrotem do życia dzioby sępów. Pierw­
kawyoh obrządków pogrzebowych. sze słowa ·nieszczęśliwego, gdy przyszedł 

W Indiach nie jest praktykowane balsa- do siebie po okrutnych ranaich, oznajmiły 
.mowanie zwłok, pewne jednak plemiona rodżinie, iż.. przechodzi niezwłocznie na 
hinduskie przez dłuższy czas przechowują mahometanizm. 
zwłoki swych btiskich . .Trzymają je w soli, Najbardziej jednak r-0zpowszechnion21 
która chroniąc przed rozkładem, staje się formą pogrzebową w Indiach, czyniącą nad 
aymbolem długowieczności. to zazdrość higienie w ikraju, gdzie się sro-

Khasisowie z Himalajów w tym celu żą częste i straszliwe epidemie, jest, prze­
pokrywają nieboszczyków grubą warstwą pisane przez buddaizm, palenie zwłok. Pra­
miodu, a Maghowie z Bengalu je •.• wędzą. wie wszystkie kasty trzymają się tego na-

Nagasowie wystawiają swych zmarłych kazu, aczkolwiek zdarza się jeszcze, że pa­
na specjalnyc'il podwyższeniach lub zawie- riasi nocą, potajemnie wrzucają nieboszczy 
szają ich na drzewach, aby trup, zanim nie ków w święte nurty Gangesu lub · równie 
zaniknie w nim wszystko, co podlega gni- świętego jego dopływu Dżummy. 
ciu, nie plugawił nieczystym zetknięciem Oto, jak się cxłbywa palenie 'śmiertel­
ziemi - rodzicielki. Trzeba także, jak twier- ~ych szczątków. Jako materiał palny, służy 
dzą, żeby ciało tak długo służyło duszy za wysuszony krowi nawóz. Pomin.twszy, I! 
czasowy schron, aż nie zdoła wcielić się krawa jest zwierzęciem, otaczanym czcią 
ona ponownie w przychodzące na świat przez łHndusów, nawóz jej przedstawia tę 
dzieci.o. własność, iż ciało prawie bezdymnie pło-

Pa.rsisowie, mieszkańcy Sindu ł Persów nle przez dwadzieścia cztery godziny~ zwę­
Oujeratu, którzy pierwotnie wyznawali re- glając się prawie doszczętnie. 
ligię pozostali wierni kultowi ognia i słyn- Zwłoki układa się na marmurowym pod 
nym Wieżom Milczenia. wytszeniu. Celebrujący bramin podsuwa 

W Bombaju stanowią oni klasę bogatych obecriym naczy.nie z ryże-m: Każdy rzuca 
kupców i bankierów, lecz, mimo bardzo na umarłeg.o t:z~ garście ziarna, ~ędącego 
europejskiego i nowoczesnego wykszt1lce- symbolem zy~1a l zm.artwychwstan~a. Jeden 
nia, zazdrośnie do dziś strzegą swych po- z kr7wnych ~1erze glml.~ny. d7Jban, wny ude 
nurych obrządków pogrzebowych. rze.n1em &iek1~ry priebr1a JC lek~o tak, by 

Prawo Zoroastra zabrania kalania kt6- z~warta w nim woqa zaczęła ~tę sączyć. 
regokolwiek z czterech żywiołów. Parsisom Niosący d~bai~. trzy ~otnh;1 okrąza stos, zna 
więc lub Guebrom nie wolno umarłych ani c~c n• Zletm potrópty :W1 gotny krąg. 
zakopywać w ziemi, ani ioh wrzucać do Wówc7a bramin przystępu,je do dość 
wody, ani palić w ogniu. Znaletli tedy in- uołątliwego podpalenia ciała, obłotonego 
ne wyjście: dają trupy na pożarcie ptakom szczelnie brykietami z nawozu i ofiarowa-
draipieżnikom. nymi przez otoczenie liśćmi tytoniu. • 

Ciało wiszące na drzewfe, mogłoby na- Orszak nie asystuje przez czas palenia. 
turalnie, skalać powietrze, lecz sępy tak są Odchodzą do sieb1-e, wracaj~c nązafutrz 
szybkie w robode, że nie rostawiają czasu nad ranem z głośnym bi.dem w brąm~e 
na rozkład. Zna:ją dobrze miejsca i krążą tabliczki i dmąc w tozgłośne, żałoon1e 
ustal\\T'icznie dokoła licznych pod Bomba- brzmł11ce trąby z wielklcii muszel . 
jem Wief Milczenia. Odsuwają popioły i sprawdztwszy, te 

Wieże te, przy którycłi się wznosi ·nie- cłk zupełnie już spalone, mlekiem gaszą 
wdelka świątynia dla odmawiania modłów, żar. Potem zbierają na liść bananu garść 
otoczone są ogrodem ł murem. Sępy, od- pozostałych kości, równiet skr~iają je mle 
czekawszy w powietrzu do 'końca nabołe6· Idem, zakrywają kwiatami ł owocarni ł w 
stwa, spadają c'hmarą na ułożone na kracie uroczystej procesji, przy aJmmpaniamen­
obnażone ciało. Nasycone, siadają potem ołe głośnych ponurych modłów wrzucają je 
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- Nie, z;i to fotcrko nic nie 
mogę dać, F''.t '.':jedzone przez 

mole. 
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A Brzyłuo~? :-:·-·· 
rl'amten kró-tld spa.cer mperofł . fą radJO§cfą ł nad~eją. 

Przeko:ra kazała j1ej powiftizi1eć mu to zdanie o nieżycze­
niu sobie, aby ł.ączoąo jej nazwisko z jakimkolwiek 
w Staszowie. Nie, nie b1.ł'aby sobą, gdiyby pozwoLił.a so­
lrie na „roobywatbie" go. ~rzeciwnłie - niechte on ją 

zdio'bywa, skoro przy pierwszym kh widzeniu się był tak 
niedwu"Zniaiczniie lode>wym człowiddem! 

Ale on zapamiętiał sobie jiej roanie także ..• 
W rezultacie minął szer·eg dni od czasu tego spaceru 

- i ni'e widziała go, c~ba z dlal•eka gdzieś w przejściu. 

W towa.rzystwie nie mo·gła go spotkać. P,rzyłucki nie 
bywał nigdzie. Nie miał 1nia to czasu. W kairty n1ie grywał. 
Jed1yna oooba z którą utrzymywał zażyłe stosunki - to 
młody denitysta, reż kaw.al1er . .Ten pomimo dużej pracy, 
miał <:zas n.a odwiedza!Me znoajomych, lubit bridża, tu 
i owdzie g·o zapraszano. Poznał Maję w domu aptekarza. 
Podobała mu się bairdro, asystował jej przez cały wie­
czór, prawił wi1e1'e komptementów, był pod urokiem jej 
lj.rody. l nie on jeden. Czar rzucił.a na całą płeć brzydką 
w Staszowie. Jednak poza rnn.iej lub bardziej wyszuka­
nym komplementem - ll·ikt nie posunął się dalej. Maja 
miła i uprzejma - jednaloowo <lila wiszystkrch - miała 

w swoi·m sposobie bycia coś, oo czyniło ją absolutni1e nie­
dostęp·n·ą. Nie do pomyśloenia był żaden śmielszy krok 
w jej stroinę, żad·n·e śmielsze słowo. Nie było też zawi­
ści i zazdrości z j1ej powodu, bo żaden nie mógł się po­
chwalić - wyróżnieniem przez nią. żony - zanii epok·:>­
jone początkowo podenerwowaniem mężów - nabrały 

'stopniowo zaufania do Maji. Nie bały się jej. 
Nawet pani doktorowa Niewiedziecka. A t<> było szczy­

tem wszystkiego ! 
Im dłużej i zdecydiowaoniej Adam P.rzyłucki trw1ł 

w obojętnym oddaleniu od niej - wracała - dlo 1>nu 
i - miniatury. Już teraz nazywała go w myślach, nie ON 
jak poprzednio, dawniej, ałe - Adam. Mówiła mu rano 
d zień d<>bry, a wieczorem dobranoc. Wpatrywała się 

w jego twarz ukochaną, w jego szare niezgłębione oczy 
- i tę dziedzi•nę Jej serca otulać z aczęła pajęczyna me­
lanchoHi i rezygnacji. Od czasu do czasu pa}ęczy1n~ tę 

rozrywał w sbrzępy maleńki, nic nie znaczący fak t jakiś. 
Spotkianie na wąskim wyboistym chodniku - ukłon bez 
zamiany <:hoćby jedneg·o słowa, sztywrny z obydwóch 
stron. Zdawko wa wym.iau najprosńszych i bez znacze11ia 
zdań. 

. Musiał<' potem przejść kilka dni głębokiegio, ukrytego 
na samym d1nie duszy~ dO!nkliwego b:ól11, Z'!~MI-śini~łe ii~ 

nowym zapasem eon1buzjazmu pracy spałecmej - zanim 
cicha pajęczynka opliot'łia sel'Ce naoowo rezygniacj ą. 

A Krzysia pisała rozpromienione szczęściem listy, peł­

ne osoby Alfreda, Jak jej serce pełnie było jego. Maja 
zamyślam się nad nimi zawsze długo - i smuPno. Nie 
zaZ'dlrośdła przyjaciółce. Ale w poirówna:niiu z jej losem 
- wła&niy los Maji występowa·ł tak bardzo niewesoło . 
Nie pisała w lis tach swych o Ad1amie wcale. Pisała o prn­
cy swej o nad·ziejoach na odzyskanie matki i pogodzenie 
jej z ojcem. Krzysi1a nie dopytywał.a więcej o - człowie­

ka z miniaitury. Może prnez de1ikatność, może w przc­
świadczoeniu, że Maja rozczairowała s·i ę i przes tała intere­
sowaić szukanym z taką en ergią mitem. 

Ktq·regoś dnia, a był-O to już w połov:ie lipca, Maja 
odwiedziła biedną rodzinę bewobotnego wyrobnika i za­
stała w tym domu chorobę . żona bezrobotn1ego leżała na 
swym nędznym posłaniu rozpalona gorączką i z ciężkim . 
ból1em głowy. Maj.a pomyśl ała, że prawdopodobnie bę­
dzie to tyfus i posta·nowiła bezzwłocz.n i e sprowadzić 

doktora. Wiedziała, że j eśli chodzi o chorych biedaków, 
t'O jedynie tylko do Pirzyłuckiego n·a leży się zwraca•ć. Tam 
ci przeważnie zbyt byli zajęci swoimi p.acjenta.mi pry­
watnymi, !·ub też z Kary Chorych. Nie mieli czasu na in­
nych. Ni•ewiedzi·ecki na pewno poszedłby do chorej na 
pro-śbę Maji, dlatego, że to ona prosi, żeby jej się przy­
podobaić, może zaciągnąć dług wdzięczności z jej stro­
ny.„ Więc nie chciał.a. Wypadek był ciężki, chodziło 

o pośpiech, w takich chwilach Maja już dawno oduczyła 

się swoj ą o&obę mieć w pierwszym rzędzie na wzg lędzie . 

N.ie pomyś lała więc czy wypada, czy nie wypada, co on 
sobie pomyśli , lub czego nie pomyśli. Zajmowała j ą wy­
łącznie chora i potrzeba jak najszybszej pomocy. 

Prędko więc wyszła od biedaków z tym, że idzie za­
wia.<ll()mić dokt<na, któr:,' na p·ewno n.atychmiast do nich 
przybędzie. Nie było to dal·eko od mieszkania ?rzyłuc­

kiego, więc po paru minutach była j uż u celu. Spojrzała 

na zegarek. Prawdopodobnie ma jeszcze pacj1entów, ale 
pewno już ni.edużo. Za.dzwoniła. Pierwszy raz była tu od 
czasu swego przyjazdu do St.aszowa. Go1sposia, tak jak 
wte<ly o-tworzyła jej drzwi. Maja uczula silne wzruszenie, 
które nagle ogamęł·o j ą od zalewu wspomnień tamtego 
wieczora„. Jakoś nie odrazu zapytała ery pan doktór jest 
wq,l;py. Dopieno po chwili. Gosposia uśmiechała się do 
niiej żyGz liwie: wiedziała przecież, tak jak wszyscy mie­
szkańcy Staszowa, j.ak należy sądzić „jasną panienkę" . 
, - Eąn QQktór ~e§.zQJe zaj'ęty. Al1e już o~tg_tini p_ia-cy-

jent jest w gabinecie. Niech panienka poczeka1 t<>. nie bę­
dzie długo„. 

Maj1a weszła do saloniku. Usiadła na tym samym 
krzesełku, na którym siedziała wredy. Jakże jej ciężko te­
raz było ! Rozpaczliwie ciężko ... Tamte wszystkie nadzie­
je - jakże są daleki·e od niej.„ jak nk z ni'ch nie pozo­
stało„. Wtedy była pełna gorączkoweg-0 nieP'okoju, ale 
i - radości , wielkiej, ol1brzymiej rado ści, że oto za chwi­
lę zobaczy tego, za którym gon iła poprzez wszy.stki·e naj­
strasmi,ejisze chwile„. Ani na moment nie wątpiła, i'e ki-e­
dy Ją ujrzy„. od razu, natychmiast... tak · j.ak zawsze 
wszyscy.„ 

A teraz? 
Wolałaby go wcale nie widzioeć . Nie zam1emac z nim 

kon iecznych słów. Nie patrzeć w te szare, zim:ne jak stal 
oczy, -0bojętne, twarde w spojrzeniu, raniące serce tak 
bol0eśnie, tak głębok10„ . Po co właściwie tu przyszła? 
Przecież można było napisać kartkę - skutek byłby ten 
sam. Dlaczego ni·e pomyślała o tym.„ Teraz cofać się -
było Już za późno. 

Tak pogrążona była w swych gorzkich j1ak piołun 
rozmyślaniach, tak zatopiona w męce kiochania, że nie 
słyszał a kiedy drzwi od gabinetu otworzyły się i stanął 
w nich Adam. Nie słyszała i nie widziała. Zapatrzona by­
ła w jeden punkt p.rzeciwległej ściany wzrokiem pełnym 
cierp ienia i beznadziejnej rezygnacj.i. Ręce spliecion·e na 
1-0olanach zac iśnięte były tak, jak się je zaciska przy wiel­
kim bólu, .aby nie krzyknąć, lub nie r·ózp ła kać się. 

Adam zdumiony widot!d em tego zapami ętania się 

w ni·eznanym mu ból-u dziewczyny, zachwyoony jej prze­
dziwną urodą i zaskoczony jej ob ecnością w jego mie­
szkaniu - przez dłuższą chwilę patrzył na nią w milcze­
niu. Coś jakby błysk r~dości w pierwszej chwili przele­
c iało przez sz.are oczy. Potem jego miejsce zajęło skupie­
nie. Wreszcie realne zrozumienie sy tuacji: 

- Co rinią ·boli? Co pilni jest? - zapytał żywo . Naj­
wy1raźniej przyszła do niego - c i erpiąca. 

Maja na dźwi.ęk Jego głosu drgnęła całym ciałem 

przestraszona, z:mieszana, z erwała się z krzesła. Wy­
star:czy ło jedno spojorzenie w jeg·o oczy, aby znaleźć si·Ję 
opanow.a•nia się. 

Uśmiechnęła się swobodnie. 
- Nic mnie n,ie boli i nic mi nie !est - odpowiedzia­

ła - czyż robiłam takie wrażenie? „ 

- Widocznie mi się zdawało .„ Jestem zaw5ze nasta­
wiony na - fizyczne cierpienia ludzkie„. Czym w takim 
razie mogę P.ani służyć? - zapytał Qficjąlni, 



u OP 
rzygoto-.w~a.n dowody 

Urlopowicze w górach niewiele mieli =- Poco cl te fotografie? 
pociechy ze swego urlopu. ~ Nie wiesz poco? żeby ~najomym i 

- TaC\ się czuję - powiedziała mi pe- żonie przes1ać z urlopu. 
na pani, która wrócila z urlopu - jakbym - To nie możesz tego zrobić na miej-

'.;ały miesiąc siedziała w wannie ppd pry- scu? Na tle prawdzi·wych gór, prawdziwe­
tinict:rn. Wszędzie woda, wodi i .twoda ... go moru.? 
~eraz dopiero - dodała - rozu.m1'\em, ja- Jasio machnął ręką. 

l(onkurencia 

· .·';' 
~· 

aJarz o •• s • r 
Oli rzg u owgt:h rfmoniów 

- To było tak, panie sędziG - roz- dół nie mc>głem, aż dopiero wieczorem ktoś 
począł Władysław Zorek. przyszedł i poratował mnie. 

- Malowałem jedną chałupkę ną ulicy - No i co pan na to, panie Chodyk? 
Sukcesorskiej. Pr:zystawiłem se drabinkę do - zapytał sędzia. 
antresoli, wlazłem na te antresolkę i ma- - To wszystko zawracanie gitary ...­
cham pędzlem po ścianie. Aż tJ.1. przypętał odparł oskarżony. - Pochodzę i. bardzo 
się ten Paweł Chodyk. Stanął, popatrzał, dobrej familii, bo ojciec mój to był niezna-

kie ciężkie życie ma ryba. Zaw.sze bieda- - Ja jut wolę sobie zgóry przygoto-
two w wodzie. wać ... Bo na miejscu w Ryczywole, to się 1 itlB!iBl ~ 

~le ci urlopowicze, którzy się s7.zykują

1
. cz~owie1<, uważasz, zaplje i .nie ma czasu - Aha! Więc pan jest pisarzem krym:-

w gó.rę i powiada: ny żołnierz, a mamusia także.samo. Zna-
- Znakiem tego pan malarz jesteś? kiem tego porządny chłopak jestem, •na co 
- Malarz~ odpowiadam. kilku świadków chcę postawić. 

op1ero teraz, są jak naijle0pszej myśli. na fotografie. Ktoby tam chciał jech~ w nalnych powieści. Pozwoli .pan, że napiszę 
Spotkałem mego kolegę Jasia. ~ góry lub nad morze. następny rozdział! 

A ten dalej kaprawemi oczkami patrty W tym stanie rzeczy Sąd spra_wę od-
i mówi: roczył. 

- Jadę na url'op - powiedział mi. '·.~ .-„ •. l!lmlllllJ! __ ____ :.m~--111111------~--~-mJJ„ ·----
- Dc1~,ącl? ·•. 

- Są rozmaite malarz~. .-... 1111111!1~ ....... -!lłlllll'llli-ll!ll!I ........ - ... 
- Jakto roimaite? 

• 
ę ~ ~;j:_ierw nad morze, a potem tro- .~e z z -ie " zg1fk1m przł! zkadza. - Ano tak·~. co to obrazki ładne ma-

lują i takie pęt~ki, jak pan, co tylko ściany · 
chlapią I 

Wymag iący gość 

= ~;~~~fe!w~~l :fę~ija~!y~d~brej )<om~ P' z Eos I Ę BI o R (z y KUBA panii. Bigosiński jedzie, Ciągalskj, 
- A dokąd tr raz pędzisz'? 
- Do fotografa. 

Więc ja rnu na to: 
- Prx.estafl pan barłotyt. Skoro jeiełi 

pracuję, to nłe mam tyczenia słuch!Jć, jak 
bele oferu1a gęb~ na rtt i~ rozwrszcz.a. P-0 
jakie cholerę p~neś si~ tu przy.plątał? 

- Poco? 
- Jakto poco? Po fotografie z ur19fl.l· 

Chodź ze mną, to zobaciysz. 
Weszliśmy do_ zakładu fotografieznego. 
- Czym mogę służyć? ~ ~pytał fQt~ 

raf. 
- Górski widoczek! ~ zadysponował 

Jaś. - Ciupagę masz pan? 

- . A jakże! Pan szanowny iyciy na 
szczycie góry, czy u stóp? 

- Jedno takie, jedno takie. 
- Już się robi. 
Po chwili Jasio z mimt doświadc:zo11ego 

taternika stał już na tle wymalowanych na 
łótnie gór. 

- A teraz - obstalował, gdy„ zdjfeie 
ż było skończone - dawaj pan jakiś mor 
i widoczek. 

·.4\ 

I ku memu zdumieniu wczął $i~ roi.bJe.­
ć. Zdjął wszystko, nawet k~zult ł to­
ał tylko w kąpielowych porteczkaCh. 

- Co ty robisz? - ptzeraziłem ai~. 
- Jakto co? Widziałeś kiedy, tęby I 

to w ubraniu nad morzem fotografow"1ł 
Płótno z górami poszło w kąt, a jego 

iejsce zajęło płótńo z wymalowanym 
zburzonym morze·m. 
Gd~śmy wreszcie wyszli, spytałem za-

lekaw1ony: · 

Wszystko .iest wiględne 

R9'lpł'tlosiYł4 si.ę słota. Rozpadał się 
de~kz. I p da, i pada. I wszyscy się mar­
twią, że pada. 

TylkQ nleś iały Kuba Trub wcale si~ 
nf e martwi. V{proot prieciwnie, ~leszy się. 

Czego się pan cieszy, panie Trub? ~ 
pytają g.o .znajomi. 

- D~icz pada, 
- No to co? Ciy p341 handluJe paraso-

łamf? , 
- Nie. Mnie do handlu des.icz niepo-

trzebny. 
- Tylk~1do cz~o?. 
- 06 miłości. C-
I pan 1'rub z za.dowoleniem patrzy na 

zachmurzone nie6o-. 

--r,r;- Pan f1TY.Ś]i - !t'Yjaśnia .,.... te tylko 
grzYfjy d$fi.4 111_ deszczu? Nie! Miłoot 
tet t.„ l)esxa .wogore daje duto. Chłopa ze 
wsi ort daje . iyby, reu.maty:ka ~ daje aa- . 
manie ~ kc>Sciach, a rttnlt. daje miłość! 
Mnie daje awanfurlti miłC$tJe. 

Jak ńie ma desztzu, ja jestem nic nie . 
wart. Ja nie mam t ciy_m ,pł)clej4ć do kobie­
ty. Zabawidamelkd'- ni jestem, mówić nie 
umierti i w dodaitu jestem n.łe~młały. Ja~ 
ja mam pówi~dziet do kobiety więcej niż 
~wą słowa, to ja się mieszam, si~ peszę, ja 
się boję policjanta i sit boj~„ te dostanę 
w twarz. 

-~- • tifi. . 
Więc z etym ta mam wyjść na utią, !e-

by tdobywać serca? Z moją urodą·?. Tako-
wej nie posia.da·m. . * 

Ale .za to, jak pada de6zcz, to. mnie nie 
potriebna uroda, mnie wystarczr, te ja 
J114{1l para$ol. ja wychodz~ lla ulkę z pa-
T,ase>lem. ~-

/\ wtć'ay drfyjcle damskie serdustlća l 
Kt6te serduszko się oprze na słociCi błocie 
dużego parasola? żadne! 

Czy to będzie ctysta dzi;Wiea, czy ho­
ie dziewdę, Ćty qzika dzieweiyna, to pa 
de,szczq ona zawsie ułegnłe parasola! A 
przez parasola. - mnie. 

• w . ~ 
Przypuśćm"y leci oobte talka pattfen'ka 

na deszezu 1 się śpieszy. ja jut jestem tuż. 
I wyciągam nad nit parasol. 

1 wtedy ja nle potrzebuję Q.użo gadać, 
la nie potrzebuję być utodziwiec. Ja mam 
para'SOtl i dlatego mam szanse. Ja soibię mó-

To j~ wtedy mowię: 
- Pani przemokła. 
Ona albo znów nic nie mówi, albo 

m6wt; 
- Owszem przemokłam. t. 
Wówczas ja zadaj~ osta-tnl ciós. 
........ Wstąpmy do mnie, t-o się pani 

osu~y. 

I wtedy (11la all)o m6Wi 11pa6iol won", 
albo nic n1e mówi i idzie do mnie. I już I 

W parę sfOw fa mam wszystRo zała­
twione. Ja fi1e p-etrzeł;lu)ę gadać, ja nie po­
trzebuj~ sfę jąkał, ~fe I urodą, nie Z wy­
mową, tytko paraso J i;łe11zcz za mnie wszY.­
stko załatwia. 

w 

_,,. 
- C:łtciałab.Yrn kaiątkę, która nadaje się 

do wfoźenia między te dwie figurki. 

A o.n nle. Stoi, ka.priwemi oczkami mru 
ga, a potem mówit 

- Pa11re m.alarif a rnasi pan te pio„ 
senkł: „.Malarz mal&wał i1d." , 

A musi.Plł1l sędzia wiedzieć, te ta pi~ 
sen ka .to dla malarza na]Wiflkna obraza. 
A te ja $W6j honor mam. więc ochlaJ'ałem 
tego lachudf.t farb~ od gór do 'dołu, ... 

On fa~ z gęby otarł i pow!a'da: 
- Czekaj, tnalar.m, u pędzel zarpany, 

btdzt~sz jeucze u mitie płakałl 
No i iłapat drabin~ t uciekł i tlłą. A fa Panie stars,zy trzy ciasta, ale kru-

a1)' dzień ina antresoli eiedzlałem, zldł na che. " 
.„!> ·„ 

Sprzedaż na raty. 
• Nie podżlank 'W sk~epie „ 

n5pm:~at garderoby mf~łl na tatr,'1. - Aret nie! Nie d'opuszc.za pan mnie 
il'ak brzmiał napis na siyldiłe, zawłe- dQ słowa! Nie choę kupi-ć na raty! 

szonym n.ad ;klepem paJ!a Oląbka. ,,..... Nie na raty!?. ..... zdziwił Ji~ p.an 
P.au ~ od <fwudiłeskl Ia1 apr~eda Of4bek. - A jak?. · 

wat gdturJJ palta tli tatr. lcQ(hai. rat}', - Za gotów.kę• . 
jak rO<tzo itlici. · I Na krótq cltwil:ę P,Anu Oł~bkQwi pdję-

P.e a M!e<R (l'o sjlepu lclłenl. ~ mowę. 
Wyglądał j.ak kddy zwykły 'klient. -- Za ge5--Mw~kę?lll 

Obejria1 par~ palt i w)'ibrał jecłrro. Przy .1 Dziesięć ·lat prowadził interes i pierw­
mler~ prtejrzał alt uwatnie w lu tr~e i siy·rai zobaczył <::r:łowiekai którY. chciał ooś 
spytał: · kupić za gotówkę. ... · 

- h fl) p(l6o„JfóStlU]e? .~, „ ·· - .. Za gotówkę? ........ powt6rzi.ył1 Jakby 
Pan _Głąbek młał iwyczaj prie~ p<Xta- n.le w1erzą-c własnY:ID uuom: 

nłem cłny: z.a.c~wycać s~ trochę tiowarem. -:-- ,Tak - u~m1echn_ął s~ klbent. -:- Za 
- Czy-pan uanow·ny wid~ Ja-k to pat gotówlcę. I. chcłał?ym Jeszcze. ubra.me. 

ro !ety? Jak cacko. Czy p_an sza11:0wny wi- Panu Głąbkowi żyły; nabrzTI11ałY. na 
dii to wykończenie? czole. 

- Widz~ Wsizystkol _ mruknął nie- - I ubranie mote tez za gzytówkę? _ 
clerpliwłe klient. - Ile kosztuje? wrbuc'bnął. - Brz~czącą m~netą c~? .N~t 

- Nłt drag<>, nie drogo! Jak dla pan;i ~ na S!~' oo?I Czy pan solne ll!~ś.h, ze.Ja 
oCfdam ta 150 :ziłotych na 10 miestęczn~h Je&tern idiota? że Ja pozw~lę z s1·eb1e _kpić? 
rał · Czy pan tu przyszedł lcuprć1 cz.y rob1'Ć so-

Czy J. estej członkiem · · - Ate„. "' ,. błe .tarty? . • . . . 
- Pan Głąbek nie dał mu Ctokonczy'ł. . - O to pall'u ~~odn? - · zdz~1~ się ro P? - Za drogo? Niech btdzte lZO dotych kłie~t. - Naturalme t.e c11;cę kuptć l za„ .li.A ,_ n.i 12 rit płacić gotów~. Pan me wierzy? Proszę. 

-~~~~~~~-~~~-~~~~~~~·~~~~--~~~~- W~~ z k~~i pam~b~~oMw i p-0'kazał kupcowi,. 
• - Przepr.aszam na chwileczkę - p<r 

Zlekcewazony adoratori:~~::i~ ... p:::j~~~:.:::~·:~~.1 
wię tyl~<> dwa słowa: .. 

- Powi•edziałem do Emilci, te inie mo- -Leje, co? 
gę tańczyć, bo rni się zaraz kręci w gło- Ona wówczas albo nk nie odpowiada, 

- przed oknami ukochanej słuchawkę tęle.fo~iczną i drżącą ręką za-
. _ • czą-ł nakręcać iakić n1Jmer. 

Koło 'dworca poaszedł . dQ talćsćwki p. A.uto ruszyło. Ody jut byli na łiońcu, - Czy . to komisariat? - s-pytał. -
:wie. I albo odpowiada: Agatowski i rzekł do s:zofera: pasaz.er iaw<)łał: . Prosię przysłać oddział poHcji. U mnie 

- jedź pan do kojca ulicy Prostej. -.A tera na:zadl w sklepie jest bandyta! - Lejel 
Szofer zawrócił i jechał ' :znowu Pr'1stą Zniecioerpliwiony klient kręcił się po 

do dworca. Wtedy pan Agatowski wysiadł, sklepie i czekał. Palfl Głąbek nie pokazywał 
. wypił szklankę w-Ody sodowej, po czym się. 

L • 1 • r .Mojego staruszka rodzina. w_ysłała do wrócił i .znów kazał jec:hać Prostą. Dopi·ero gdy drzwi wej.śdowe skrzypnę I. m~Jątku, ź~by czasem do mfue me zabłą- Ta jaida po Pro~tęj trwała tak długo, ły i do sklepu wszedł policjant, z pokoju 
- dz1ł. Wzam1an za ~o ~acz)łam spotyk~ć coś aż licznik wybił tn:y'dzi~ś~i złociszów. Wte za sklepem wyskoczył blady pan Głą'bek 

*j . ia cięsto. ow~go zJęc1a ~ tego apostoła, co dy bowiem szofer zatrzymał auto i rzekł: i, wskazując na klienta krzyknął: , 
. . . . toby chciał, zebym z gł?,du uma~ła .. T~kt - Możeqy pan hrabia · zapłacił te trzy- - Proszę go aresztować! 

Zmęczoiw łażeniem wstąplłem do Ra- je nowe mebelki, sllilmte, Jakie dostałam, a był __ natarczywy, a~ straćn. J?le me bój się, dzieśc.i złctych? Bo trafiają się rófne ła- Klient rozdziawił ze zdumienia usta. 
wiarni, by o<lpocząć przy „półczarnej". wi~sz, że ma~ do.syć okrągłe konto w ban- umiałam sobie z ntm poradt'lć. Pomyślałam chudraki, eo tak na gapę jeżdzą. _ Dlaczego? _ spytał poHcjant. _ 

Oli jednego ze stoąków dada .znail< zgra~ ~.„„ Imponuję c1, ~o? I trv.:ałobr to B_óg soł>le, ~e .trzeba mu dać nauczkę. I pr~i _ Późnl·ej zapłacę. Co ten pan zrobił. 
bna niczka. Chwilę potem siedzialem przy w1e, Jak długo, ale 1ego rDdz.ma się dow•e· dwa m1es1ące, słyszysz, przez dwa m1esią- Pót 1 . . - . h b' - On jeszcze nic ni·e zrobił _ tłuma-
naidobnej Uli, która mi zawsze imponowała działa. On sam wdowiec, ale jego zię. do- ce, wt>dżiłam f.o za nas1 zanim przyjęłam Nn .el n!e mogę, panie ra 1

10
• ? czył wzburzony pan Głąbek _ Ale czy pa 1 

O. t 1 t t · N' t st · 6 ki l · · dk b. ,.. 1- ł . . - 1e wierzysz m1 pan na s owo · • sw im a en em ycwwym. ie ma wrp o ~1e, c r 1~n1 spa o. 1e-r-.y_ poru~zy _1 s ę i ego prote'Ktor !· . ....... Nie wierz . władza wie co on chciał zrobić? On chcilł 
rzeczy, na którąby sobie ta mała kobietka ~ pewnego pięknego dma złozy_ł nu wizytę N1e mogę się s~arzy~ - był bardzo ę . . . zapłacić za towar gotówką! A kto w dzi-
n:e pozwoliła! Trzeba wiedzieć, że $tan ma J~en pan, któr~ się ptzedsta\"'.lł~ jalko mąż hojny, ~te brł Ęorze1 od ~tego wychowany, -:-- No _to _masz pan rac1ę. Nie ~akiś pan siejszych czasach płaci gotówką? Kto mo 
teriafoy Lili ściśle był zależny od jej urody naJ~tarszej córki mego protektora. Odrazu choć miał w1elk1~ pretensje. głupi, na 1ak1ego wyglądasz. Bo Ja to do- że? Porządny ·czkl\vi·ek _ nie! Pani<e wła 
innymi słowy, że Liii zawdzięczała wszyst- zaczął z góry, że ma]ą stosunki, te mogą Trwało to z pół roku, ai mój staruszek, prawdy grosza priy duszy nie mam. Ostat dzo, to jest na pewno bandyta! 
ko, co miała1 swoim osobistym powabom. m~ie zgnę?ić, do ciupy ~vpal«?wać, bo ja gna~y tęsknotą,. puścfł .majątek Vf trąbę i nią piątkę na sodową wodę wydałem. 

Miała do mnie zawsze pewną słabość, wiem, co 1esz.czel Dtom:ł _mnre1 że kor~y- ~rzy1ec?~ do m1aista P1er~zą wizytę zło- p0 tym oświadczeniu „pan hrabia" wy 
-przez nią wiedziałem również sporo rzeczy stam z tego! ze_Jego teśc Jest nawpół me- zył mnie 1 ••. zastał sw_ego z1~da. . . lociał z taksówki, obdarzony mocnym kop-
że się tak wyrażę ... zakulisowych. poczytalny 1~d. itd: A ~akońezył, że gdyby że~yś ty. słyszał,. 1ak ?m ~obte nawy- niakiem, a te obok stał post.erunkowy, 

Tym razem, po zwykłych, powitalny~h v:s.zyscy mę.zczrźm. byh t~cy, 1ak on - ten myślall!. Gdzie 1~dzie1! by ~m nie wypadał?• więe spisa.no mu protokół. 
wylew1ch serdeczności Lili tonem poufnym z;ęC, to takie, Jak Ja kobiety, pomarłyby z a u mme mogh sobie ulzyć. Ostatecznie , 
zacz~ła: głodu. Ja go słuchałam niby uważnie, a wyszli razem, bn każdy się bał drugiego ze - Proszę pana sędziego - mówił pan 

- Wyobrai sobie, mój drogi, ie mia- tymczasem nogę na nogę założyłam wyso- mną zostawić. Agatowski na rozprawie, na Prostej tp mie 
am morową przygodę. Tu ostatnio przez ko i robię niewinną minkę. On trochę NaŹajutrz do·stałam od zięcia czek na $Zka moja Maniusia, z którą się kochamy. 
cały rok mia.łam bardzo miłego protektora. zmiękł, spuścił z t-0nu, przestał patrzeć na dziesięć tysięcy i liścik, że nie może przyjść Ale to owa Maniusia wyjść za omie za mąż 
Ta.ki grzeczny i hojny staru5zek, bogaty. sufit j najwyraźniej zainteresoWał się kolo. bo interesy. Chwilę potem przyniesiono mi nie chce, i powodu jako że nię mofo się 
/jak Krezus! Nic myśl, że byle lcto ! Wysoka ręm moich poq,wi~:z.ck Ja dcho siedzę. On liścik od staruszka, mniej więcej w tych s*o wiązać z bele pętakiem, powiada, bez fa­
figura! Ma jaadcś wielkie majątki, pawia~ wresz.~i.e kończy, że w imieniu rodziny ofia wach .... Nie mam wprawdzie częgo być z chu i bez gotówki. No to specjalnie, proszę 
dam ci, że gruba szyszka. Co mi się w nim ruje mi pięć tysięcy odczepnego, bylem sta. Pani zadowolony, te mój zięć jest nieokrze pana sędziego, jeździłem samosmrod~m 
najmniej podohało, to, że nic trzeba go by- rego z0stawiła w spokoju.. sańcem, który pa·ni nic chyba nie ZQSfawi, tam i nazad po Prostej, ażeby M~ni~s1a, 
ło o nic prosić. Coraz miakm jakieś miłe A ję wtedy wjechałam na godność. więc załączam czek na dziesięć tysięcy, ty-ico cz~sto pr:zez 1ufeik wygląda( w1dz1ala, 
niespodzianki. Dawnośmy się z tobą nie wi .,...... Więc pan mnie bierze za sprzedajną . tułeLTI po.żegnania... że nie jestem taki znowu pętak. 
~zieli... kobietę? Ja nie taka! O ile zawadzam pań- Naturalnie tym razem zachowałam oba Choćby mnie tera pan sędzi.;i na doży-

- Jakieś półtora roku. skiej rodiinie to sama usun(} się w cień i czełki. Jak ci się podcma ta historia? wotnie do mamra wsadził, to nie będą się 

Omyłka 

. - Więc czekaj! Tej zimy zobaczysz uerygn11j~ z p~ń~kiego teścia, dla którego I nagle ruszona podejrzeniem: . . 1:iartwił .. N.iech ~an.ius i a vh lzi.', że z· miło-j . 
futro, które b~dę nosiła, ternz jest na prze- mam tyle czułości.„ - Ale ty tego me zdradt przed nikim 1 c:c1 dla nieJ do w;ęz1 ena popr . • em. !J ·~az cr : - Mr.my 1-.0 \\ y p<>.rc ·h ,;o-
chowaniu, to jego podarek Prawdziwe nur Ostatecznie, kiedy wyszedł, był cały czasem nie naipisz w gazecie! Sąd skazał Agatowskego na dwa ty- c:ąg jedzie µrzez tunel w czasie o połowę 
ki! Przyj(iź kiedvś ąo ·mnie. zobaczvsz mo- miodowy i słodtiueki. Czekµ 11ie przyjęłam. F godnie P.aki. 1 krótszym' 

• 
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1:7'rO!iZę o butelkę Naftusi ..• 

Zalew wód obcych. 
Nia zn1tmy dobroci rodzimych. -~ · ŁóOt, 18. 9.t"- Pań~twra zaborcze w oddechowych. Również „Naftusia" truska lach butelki z wodą mineralną zagranicz­
dziedzinie zdrojąw+nictwa kładły swą cięż wiecka, jako wysoko wartościowa woda ną stale stoją na stołach dla zachęty go­
ką rękę na ws-zetlde poclzynania Zarzą- hipotoniczna coraz wi~kszą cieszy się po ści. Nadto bywają sprzedawane wody źró 
dów uzdrowisk, · p.żeby nie tdopuścić do pularnością i zast-0·sowaniem przy cierpie- dlane bez zawartości mineralnej, kruszco­
konkurencji. ~ ' niach nerek1 wątroby i wadliwej przemia- wej, jednakże dość drogo. Jedynie woda 

Dopiero Iata powojenne umożłiwiły nie materii. naturalna „Ostromecko" na Pomorzu, te-
zdrojom kraj<YWyml:.~ doj§lcie do głosu. Moi Do dziś w restauracjach, kawiarniach, raz nazwana „Stasinką" ma coraz więk­
Iiwości tych jednat nie wyrzyslqino w ca- cukierniach, ~agonach restauracyjnych i sze zastosowanie we wszystkich zakła­
łej rozciągłości ;wł~śnie wsikutetk nieopat- t. d. stosowane są wielkie ilości wody so dach gastronomicznych, co daje jej moż­
trznej i nie celowe] pomyki eklSploratacyj- dowej. Poza tym nadal sprzedawane są ność ogłaszania się jako jedyna bezkonku­
nej uzdr.owisk krnj<:1Wych. Pr.7Jez długie wszędzie jako napój stołowy wody mine- rencyjna woda mineralna naturalna stoło­
lata bo do roku· 119~8 w mocy 'były niskie ralne zagraniczne, głównie Vichy, Oles- wa. A tymczasem liczne zdrojowiska po.: 
stawki celne dl~ ' wód miner. zagranicz- shUbler, Contrexeville i rosyjskie Narzan, siadają . również doskonałe wody stołowe, 
nych, przy czymr\s:r;ereg wód zagrani.'Cz- Borzom i Essentuki. W niektórych loka- a mianowicie: Burkut w woj. stanisławow 
nych korzysta do ,dziś z ~przywilej01Wa'- skim, pow. kosowskiego - nie czynny 
nyc'h bardzo nisko' określonych stawvek • - obecnie eksploatacja iródła przez M. 
celnych. Np. w rokU .1935 obniż.one, zo- O. S. ma być oddana w dzierżawę, Cie-
stały cła "dla wód nJ.emieclcich Neue.nahr chocine!C fródło nr 8 obecnie nazwana 
Sprudeł, Salzbrunn-Oberbrtmnen i Kro- ,,Krystynką", „Druskłeniki „ solanka nr 1 
nen Quelle - z kwoty zł 80 za 100· kg na słabo gazowana, Iwonicz • zdrój „Ame-
zł 6.-, równi et austrliacki Gleichenberg Iii" I „Karola", Krokienko - zdrój „Ste-
l Kisslngen Rakoczy z kwoty zł 1;5. na zł fanar", Krynica - zdrój Główny zwany 
6.- za 100 kg. \ \ I ,.Kryniczanką", zdrój „Karola" ł „Słot 

Przez długie Jata: ., wo'dy zagrlłnlczne winka", Morszyn - „Morszynka", Niemi 
szły bez wszelkich przeszkód do !Polski, rów „ zdrój „Aleksandry", Szczawnica -
społeczeństwo z przyzwyezajenia stoso- zdróJ „Stefana", Truskawiec wyb-Oirna 
wało je w rótnych dolegrtwościcreh, fm- „józlai", Wysowa - zCłrój ,,Słony" oraz In 
port wzrastał z roku na rokf a iCłr~owiska ne, które zaniechały ]ub nie rozszerzają 
zagraniczne zdawały sobie doskqrirue spra sweJ eksploatacji '(jak: Rymanów, Lubień 
wę 1 watnokl rynku polskiego dla sprze Wielki, Rabka, żeglestów, Muszyna)', 
daży swych wód, przeto wykorzydywały Butelek z tymi wodami w restaura-
małą aktywność ze strony zdrojow!Slk kra- cJach, ani w kawiarniach lub wagonach 
jowych rozwlJaj~c pr-O'Pagandę dla siebf,e. kol·ejowych' nie widzimy, nawet Ich nie tą 

W ten sposób zagraniczne wo~ ml- damy - są one na rynek nł~ wprowa-
neralne zapanowafy prawte niepodzleln!·e dzone 1 zupełnie prawie przez szers.zy 
na rynku krajowym. Sytuacf a ta! - Jak ogół nie znane. 
donosi Zwiąiek ObrMy Pr~mysłu Pol- ~Wysu•zone 111,dło T u k a n W lnterest.e nar.oiCłowo „ ·gospo'darczym 
skiego - uległa w ciągu łat oistatnJch I • • nale!y za tym atale I przy katdej sposob 
pewnemu polepszeniu na korzyść naszych ;zawlZe równeJ l najwybzej Jako§ci ności żądać polskich wód mineralnych. 
~rajowisk, gd~ ni~Mre zniilidoorlytt·~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~­

<. 
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"7rażenla lekarza. 

do przekonania, te nalety się prze\(:iwsta'-
wić zalewowi wód obcych. ' ' 

Np. Morszyn 'dzięki dosłC-0nale zoIJga­
nlzowanej propagandzie przeciwstawił się ipod 

Id~c na Wystawę Szpitalnictwa przypominam mote naJbardziel Jednolite w kompozycji gra. 
sobie cyJry; w Anglii wypada tyle a ty'e ló- ficznej i najpiękniej opracowane tematowo, - ie­
tek na Jednea:o mieszkań.ca, w Danii tyle a tyle„ żeli Idzie o syntezę działalności, stoisko · na 
a w dłua:lm zestawieniu gdzieś na szarym koń- wystawie. Pierwsze dwie sale, utrzymane w to­
cu Polska. Jest Sill mimowoli nastrojonym tr-0- nie srebrno • niebieskim, sprawiają dla oka na­
t-h• sceptycznie, czy mamy sie czem chwalić der mile wratenie. W czwartym pokoju utrzY-P O~~ięcenłe placu wldclwic? Nastrój ten pryska Jut po paru pier manym w tonie ciepło - rdzawym można \!Siąść 
wszych minutach pobytu na wYstawie. ?rzeko- \\ ygodnie i odpocząć. Każda z sal ujmuje pe-

skutecznie importowi soli Karlsbacłzki·ej 
do Polski. Szczawnica „Józefina" nłemal 

1 
budow ę S'w1· ątyn1· w Radogoszczu nuJemy sio. te mimo, it Jeszcze dalek<> nam do Wien zakres dziala'·ności SZPitalniczej Ubezpie­

nasycenia terenu lótkaml szpita'•nYml, to Jednak czeń Spole<:znych. W pierwszej sali mamy SzPl 
1i>ostei> dokonany przez dwudziestolecie naszej tale, a w drugiej sanatoria, trzedą zai.ela Cen-

całkowicie zastąpiła „Ems" tak szerom da tóDt, dnia 17. 9. - w· aniu dzfsleJ­
wnlef st.o·sowaną przy schorzeniach dróg szym na Radogoszczu, po uroczystych nie 

t \. •• „.:; 

T• blełki>- Toączl eł o eute 11 ł• I 

• eie'Ppienloc:b lw mi-:J1'eni~ 
, reumat_yczQycb, ~óla~b nerw~ 
. poda,qrze, 1 qlowy, 
; ą.-ey..pie ł prr& ez i ę b lentu. 
~abletłll Toąd lldmłft'MfCJ &dl• • Vl"'Yl\O~i wq9 „ 1ra11 
elerpi.ea!achr Do ncUiydo we wazyidkidl aptekach, „ 

h "db I I ś I I l nlepodlegloścJ Jest olbrzymi. trala Zaopatrywania U. S. i Państw. Wytwór-
szporac • O ędz e I ~ po W ęcen e P acu Przechodzo pobidnle dział budownictwa, ol- nia Proteż, w czwartej wreszcie szereg tab'.ic pe> 
pod budowę nowego ko~cioła oraz symbo brzymle plany i szkice nie mówią ml bowiem glądowych dale nam synteze tej działalności. 
liczne ro:zpoczęcie kopaRla fundamentów. wiele Jak<> laikowi w tych sprawach. Zagłębiam Rzuciwszy okiem po nader instruktywnie i po-

. • sio za to z zainteresowaniem w plastycznych pularnie uietych cyfrach tablic przekonujemY, 
W>eJŚCie na plac kos,ztow.:ać będzie 50 wy.kresach Min. Opieki Społecznej, obrazują.- sic o o'•brzymim dorobku Ubezpieczeft Spolecz­

groszy (dzieci 25 gr). Spo§ród posiadaczy- cy.eh całość na·szeg~ dorob~u .szpita'.niczego1 n}'ch w dziedzinie szpitalnictwa. Ktoby P<HllY• 
biletów zostanie wxlosowanych czterech, Cz~go ~ się nie mozn~ ~ow1edz1eć? ~le mamy §rnJ, ft nfe bedąc do tego t\fpelnie obowią:iilne 
którzy pierwsi rozpoeiną wykopy pod fun ~zp1tal!, ile lóż~k, Jakie 1est na~yc.en1e ter~nu, u!itawowo, kroczą Ubezpieczenia tuż, tut po •sa-

. ile lóiek brakuie nam do stanu 1ak1ego tak1e1:0 morządzie i prawie dorównują mu Już dzisiaj. 
damenty. Ct:l sami wylosowani wstaną zrównania się z krajami za<:hodniml I wiele in- lmponują•cym jest również dorobek nauk<>wY 
wpisani do Złotej Księgi Fundatorów Ko- nych rzeczy, Plekna mapa oświetlona elektrycz lekarzy szpitalnych Ubezp. Spoleczny<:h. 
ścioła oraz otrzymafą cenne pamiątki w nie Jest llUnktem wYlścia szeregu ciekawych I Trzecie pietro, Jak gdyby korona wystawy, .zaie 

P
ostaci powiększonych widoków nowej l~struktywny~h fotomontażY.. ~ których ~aż~Y te jest przez wojsko. Jest to dział tak obszerny 

. . 111muje w sposób frapujący iaJ(leś zagadmeme. i tak zasobnie wyposażony, że właściwie nale-
św1ątyn1. Najciekawszą Jeist może ·cyfra łóżek Jakie oo- żaloby go omówić osobno. U wejścia wita •nas 

Komitet budowy nowego ko"ściola na winRiśmy Jeszcze stworzyć w najbliższym cza- ujęty kwiatami wielki fotomontaż przedstawia-

R .d u r 1: na uroczystości te1· sie, smutne ~o manko WYno~i 38 ooo łóżek. jacy Marszalka I"'ilsudskiego, dalej portret ~ar 
.a ogoszcz. tezy, e . . • Na .przeciwko mamy stoisko szalka Rydza-Smiglego. Długi rząd sal za'znaja-

me zabraknie fadnego katolika paraf1am- I t W mia nas z szeregiem dziedtin z natur~ rzeczy 
I 

mas a arszawy. . . „ . 
na Radogoszcza. Barwne 1 bogate w eksponaty wyisuwa jako na- vaisz~rze1 rozbudowa~y~h Przez M. S: Woisk., 

6 h a Szyb~ Sklep O' w cze'·ny problem walke z gruźlicą na terenie a zw1ą~anych pośredmo •Ub bezpośrednio z obro e en n a Z stoli.cy. A dalej na parterze eksponaty firm zw:~ ną kraiu. . . 

. ~n;~: ~~z~z~:~~J~~~i~mi 'fu~~~~~~!~n~c~~t l noś~ar~:t~t~~~~~~1i~u~:~b&~~~:!~~ jnf1 f :~~~~; 
TAJEMNJ(A SZCZESCIA W GRZE tala jest tu reprezentowane. Meble, tkaniny, ko- nader mteresui~cym 1est no~y dział med~cyny 

-
I U'ABGI E•SPEDIEllTE•. - LOTERYJ,NEJIPOWODZENIAWZYCIUI tly dezynfekcyjne, na<:zynia kuchenne, instru- tzw. gazolec~mctwo czyli maczel leczenie za 99 .... q ~ menty lekarskie, przeróżnego tyµu i różnych ~omocą speqaln~J n:ileszan.kl tlenpweł (;horyc~ 

~ fit m aparaty rentgenowskie. Szereg bardzo efek zat:uty~h gazami boi owymi. Pr ob -emem tym ~aJ 
[óDt, 18.9. - Ze sfer zainteresowa­

nych otrzymujemy następujące uwagi: 
łają o demoralizacji pracujących kobiet, o Przepowiednie słynnego Jasno- ' towny.ch stoisk zaprezentował przemysł farma- mu1e ~ie w Polsce prof. Oszacki w Krakowie; 
rozluźnieniu obyczajów wśród samotnych widza WOMOUTHA ~cidzi\\;ajo ceutyczny. Zapoczątkowana na dole rewia na· osobna. salka demonstruje nam ciekawą apara-

„W życiu jest wiele zła i smutku, ale 
najsmutniejszą jest chyba krzywda samot­
nej kobiety, mężczyzna bowiem może i po 
winien walczyć o lepsze jutro, ale kobieta 

dziewcząt. Lecz czyi aie ciekawszą była- katdego zdumie"•·ając, trafnu- szego przemyslu szpitalnego i pólszpita'·niczego ture tei te:apil. Precyzyjne ~parały angielsk_ie 
śch1 we wszyi;tkirh kie-:unknch. za.jmuje również pierwsze piętro wystawv, maJą. być JUŻ wkrótce zastą.p10ne przez wyrob 

by przemowa ta\<iej pani, gdyby sama prze Opracowuje horoskopy • pn.f'po. świadcząc nader pochlebnie o naszej iSamowY- polski. 
żyła miesiąc za 40 zł! wiednie roczne i na całe ilycie. starczalności i w tej dziedzinie. Jedną z sal zaimuią Imponujące plany nowe-

Dziwne to; istnieje piękni1e rozbudowa- Daje możność zdobycia trwPłej Zasługuje Jeszcze na uwagę komple~s pako- go szpitala wojskowego im. Marszałka Pilsud-
ny aparat opieki społecznej·, który powi- miłości pożądanej osob;. Kto, iów obrazuJacych skiego w Warszawie - wlaśnie tego, w któ-- nie jest stworzona do walki. 

Istnieją,~ Łodzi setki dziewcząt, tzw. 
'f-kspedi.entek i pracownic sklepowych, być 
może że losem ich interesowano się niejed­
i.-:Jkrotnie; ale jak dotychczas zrobiono nie 
wiele. Pensja takiej pracownicy ustaliła 
s ię w granicach od 40 do 60 zł mies. J_ęst 
to " wiele za mało aby żyć, zresztą jeśli 

kiedy i na jaki uumer mola wy· d 
nien bronić ludzi przed wyzyskiem, który grać na loterii? Zestawi na pod- aptekarstwo I prace aptekarza. ry m znaj uje się obecna Wystawa Szpitalni-
powinie.n zapewnić biednym pracownicom stawie oblicżeń kabalistyki dla koi.clell.i szu{~liwy Dosk-0nale grafi<:znie ujęte plansze pokaz.ują nam ctwa. . . · r · d t t · · · numer losu pod gwarancją wygranej. Podać dokła. iak pracuje apteka, jaka jest teclmika wydawa- Gorąco zachęcam Ko'·egów-Lekarzy, by tlum 
1e:le· I nie os a eczne to przyna1mnie1 - dn, datę urodzenia, czytelny adres, załączyć I złoty nia recep~y, Ile mamy aptek, jakie są najbliż- ;-ie zwied~al! tę ze :-vsze7h miar interesu ją~ą 
uczciwe życie, a jeśli tego zapewnić nie znaczkami na porto. Adres: WOHOUTH, J(raków sze postu ·aty aptekarstwa itp. Cyfr nie za du- i godną me tylko w1dzema, ale i przemyślema 
może, to kto temu winien? jot. Mal. Straszgwskiego 25/12. Osobiste pr1yj~da codziennie: I żo, ale te .które są, wbijają. się w pamieć dzięki wystawę. 

•------~--------------------------· in~l~~~~uP~ci~u~widupn~ka~y fu~~ z fot-0montaży. Obok mamy nawet cale labora- ••••••••••mm:amm•• 
ktos ma rodzinę, u której zamieszkuje, to Gd I k • t b 
nie jest jeszcze źle" ale ~cty przyjdzie. z y e 8 r Z p O W I e ~ W ą r O 8 
tej pensji opłacić m1eszkame, utrzymanie, . 
ubrać się, to JUŻ zaczyna być smutne. Bądź myślcie o Jej leczeniu, bo w diagnozie mieści I bretum. I Boldo pobudzaią .wątr~be ~o. wlaśc!wel 

b 
'd · k d' tk · b ć d b się często: woreczek żółciowy kamienie żólcio- pracy 1 normalnego wydz1elan1a żolc1 oraz po-

co ą z e .spe t~n ~ musi y o rze u-. we, żółtaczka. Zioła Magistra' Wolskiego prze- wodują naturalne wypró!nienie. Do nabycia w 
brana, uśm1echn1ęta 1 zadowolona, aby od clw cierpieniom wątroby ze znakiem ochronnym aptekach i drogeriach. 
powiednio reprezentowała firmę. „Billosa" zawierające egzotyczne roś'·iny Com- ----

lowarzu1iwo Osiedli lłobointczgcb 
Sprz~dał~ na wla1nolt 

DOl'IHI lłOBOINlf:Zf 

Ażeby odpowiednio się ubrać, trzebl 
odmawiać sobie wielu, wiielu rzeczy, ogra­
niczać się na każdym kroku, a wtedy skóra 
przybiera niemiły zielonkawy odcień, po­
liczki zapadają, a stroskany szef mówi dłu 
go i pr~ekonywująco o tym, że personel po 
winien sprawiać miłe, ujmujące wrażenie 
na klientach, że jest mu bardzo przykro, że z parcelami ogrodowymi 
j eżeli... itd. _ Q • d J 

Biedne dziewczątko, zaczyna coraz bar w s I e u n a Stokach. 
dziej czuć się opuszczone i smutne, a r.u: 
stka za przeponą każe coraz natarczywiej I Cena domu wraz z ogrodz~ną przyna­
myśleć o jedzeniu Wie o tym, że w okó ł kżną parcelą ogrodową wynosi 7.100 zło: 
sklepu krąży wielu „przystojnych" mło- tych. Wkład gotówkowy nabywcy wynosi 
dzieńców, przeważnie o odstających uszach 1.000 złotyc'i1. Pozostała kwota 6.100 zło­
i nosach w kształcie rączek od parasoli, tych rozłożona jest na 50 lat przy niskim 
którzy chętni e zaproszą na obiad; prawdzi oprocentowaniu 2 proc. rocznie. 
wy, gorący, smaczny obiad - proszę pań- Spłata długu łącznie z oprocentowa­
stwa. Ale ną nbiedzie się nie kończy, <:i nie, niem następuje w P?łroc.znych ~at?ch po 
na tym der·. 1« ) się zaczyna... „ - 96 złotych, co wynosi 1 · zł. rn1es1ęczn1e. 

A gdzi · ·• ·1, kiedyś pojawiają się Osiedle poiłożone jest w jednym z naj-
szlachctne • p~!eczn ;ce, kobiety - zdrowszych przedmieści Łodzi na przedłu-
- chroni( ~ / : wie lk'm głosem w J żeniu uHcy: Pomorskiej, p_osi~·.cla na mieiscy 

7-mioklasową Szkołę Powszechną i w naj­
bliższym czasie otrzyma stałe połączenie 
autobusowe z miastem. 

Domy w osiedlu oglądać można przez 
cały dzień, zgłaszaj.ą& s.ię do dozorcy na 
miejscu. 

Szczególowych informacyj udziela i zgło 
szenia kandydatów przyjmuje delegat To­
warzystwa Osiedli Robotniczych, w lokalu 
Biura Regionalnego Planu Z. O. Ł., plac 
Dąbrowskiego 5 (gmach Sądu Okręgowe­
go)! P.oMj 14~1 mi~d.zy godzjn!'l 12 a 14-t_q. 

torium in natura. 
Na drugim piętrze cale jedno skrzydło przed 

stawia działalność 
Polskleg11 Czerwonego Krzyża. 

Jest ona zbyt dobrze znana i uznana, żeby sle 
tJzeba było nad nią rozwodzić. Os-0bna salka 
poświęcona Jest tutaj Pielęgniarkom. lnforma. 
tarka w białym czepeczku objaśnia z przeję­
ciem Jak ciężką i odpowiedzialną jest praca 
pic'•(gniarki, w innych salka.eh dowiedzieć się 
można o ratownictwie I wielu Innych cieka­
wych szczegółów o pracy Polskiego Czerw<> 
r.ego Krzyża. 

Idziemy dale). Ka~y pokoik przedstawia Ja­
kiś inny szpital, sanatorium czy kompleks szpi· 
tali. Milo wyróżnia sie stoisko 

Instytutu Radowego 
w Warszawie z dużym portretem Marli Curie· 
Sklodowskiel. Dalej SPólka Bracka, Pszczyńsk !e 

Bractwo Górnicze, szpitale malopo'·skie prezen· ~·---------------­
tuje Tymcz. Wydział Samorządowy we Lwo-
wie, sanatoria w .Rudkach, w Górce mają swo 
je osobne stoiska. Naprzeciwko estetycznie uję­
ty miedziany monogram U. S. wyjaśnia na!n, 
że to stoisko Ubezpieczeń Społecznych. Już z 
korytarza przyciąga wzrok nasz szereg efek. 
townYch makiet szpitali, a kiedy znajdziemy sie 
v;e wnętrzu, trudno się oprzeć wrażeniu, że to 

KOMUNIKAT . 

Perwsza Chrzefrijai1ska Hala Targowa mie<zcza. 
ca s i ę przy rynku Boernera Nr. 4 (dawni i Zielony) 
jest rzynna w godzinach od 7 rin" do 19·eL 

W Hali Crze&djań skiej zaopa•rzyć się mr>~n a we 
wszelkie artyłuły pierwszej potrzeby po cenach prz"­
stwnych. 

~yfus brz 
;-- ,z ~.„ „ ... ~ „ 

rh@irobą 
·.„ ~-:. id .t wn J~ J1.e 

ł~ 
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[ li l~ '1 lł· [ 11 ~k!!~~ą2ni~ty?gT?pięknie możnabyotym napisać, li H L J I w „prawdy" naukowe, w rzekomy pokój w gdyby nie fakt, że w cichości ducha, tak zu 

z1,ie Warsz . wv w kil .wi SZIC Eurbpie, ale nawet we własną płeć. Coraz pełnie między nami, mówiąc na uszko, te­
częściej wykrywane ś4 wypadki, gdy kobie by ni'.kt nie słyszał, ja - właśnie ja zazdro­

Na terenie Żerania powstanie w przy- ty w ciągu szeregu lat grają rolę mężczyzn szczę kobietom. Ile razy jestem w kawiar­
szłości dzielnica przemysłowa Warszawy i wstępują nawet w związki małżeńskie z ni i widzę roje gadająicych, plotkujących, 
Zrealizowanie tych zarządzeń staje się co- ko.bietami. świadczy to, że dz!sla•j nikt nie wytwornie ubranych kobiet, Me razy słyszę 
raz pilniejsze, gdyż dopiero przeniesienie może być pewien swojej własnej ani part- ich rozmowy, z których wyniika, :te nie ma 
ze śródmieścia szeregu większych przedsię nera płci. $wiat przewrócił się do góry no- na świecie poważniejszych zmartwień, niz 
biorstw przemysrowych umożliwi właś.:i- gami. Nle wiadomo, czy ojciec dziecka nie te, czy sU'knia ma być kiótsza z tyłu ety z 
wą rozbudowę centrum stolicy. Powstanie jest właśnie matką dziecka. Nie wiadomo, przodu - zazdroszczę kobietom. 
jednak nowej dzielnicy uzależnione jest cał czy młody amant, czulący się do dziewoi, Przyznaję się. Zazdroszczę. Chciałby~ 
kowicie od budowy portu przemysłowego nie jest sam dziewicą. Nie wiadomo ... Już byt kobietą. Chciałbym w południe chodzić 
na terenac'i:l Żerania. v.;ogóle nic nie wiadomo. Rano, ubierając do kaiwiarni, po południu do fryzjera, przed 

Plany portu, który ma być największym się, badałem się sam starannie przed lu- wieczorem do krawcowej a wleozorem do 
portem na Wiśle przewidują na obszarze strem, czy nie jestem przypadkiem zakon· kina. Chciałbym, aby gdzieś na mleśde 
160 ha gruntów państw. budowę głównego spirowaną kobietą. ·Na każdego z napotka- znaijdował się mężc;zyzna, który morduje się 
kanału portowego od Wisły do meliora<:yj- nych przyjaciół patrzę podejrzliwie i nie skąd wykombinować pieniądze na komorne· 
nego kanału bródnowskiego, ·następnie wierzę nawet, gdy wyraża chęć pójścia „na za młes:tkanle, w kt6tym ja miesikam, skąd 
kanału spławnego do Narwi I dwi>ch d.ziewczynki". Nie wlem, czy starszy pan z wziąć nową pożyczkę na moje futro, str 
basenów p-0rtowych. Dotychczas wyko1\czo siwą brodą, którego spotykam w tramwa- knie, pantofelki i in"e fatałasiki. Chciałbym 
ny został niemail całkowicie główny kanał ju rrie jest starą pa~ną o zboczonych In- mł·~ć świadomość, fe mogę przez cały dzień 
portowy długości 2 km., oraz dolny. od'i- stynktach. Nic nie wiem. i cały rok i wiele lat nic nie robić, zwraca• 
nek łączący się z kanałem bródnowskim, , · · 
który zasilać będzie port spływającymi I -to jest przykre. Dawniej cmowiek nie jąc się do o-bceg..o w gruncie rzećzy goścfa 

od . wiedział skąd wziąć forsę ł to było jego po pieniądze l zaspokojenie wszystkFch mo 
w ;::;~~zenie J<anału bródnowslCiego z ka- jedyne i~totne tmart~l~ie, obecnie z~czy- ich potrzeb. . 
nałem portowym umożliwiło osuszenie ~a. wątpić w samego siebie. ~aik. dalej być Je1eli więc 'kiedyś wykry'ta zost,ańłe ate­
wielkich obszarów nieużytków w tej części nie mote. Nalety pr~eprowadztć Jakąś reje- ra, w której mę'fcz~a przebrAny w_ suk~e~ 
regionu warszawskiego. Ponadło wykopa- strację, ~onfrolę p~i, nale:ly p_on~~ wsz~t- neczkę uclawał pię'kn~ I -wytworną kobietę; 
ne są dwa baseny portowe o głębokości 2 5 ką .wątphwóść 11 taltt\ kto do Jakiej nalezy to okaże si·ę, fe· tym łfl~źc~yzną jest~m ja. 
mt ' płci. Paszporty, znaki wypala e na czole 

r Spra a ptzyśpieszenia tempa. budowy czy t. p. moina sf~łszować. Chyba, że wyj- NA DRODZE. 
portu na Żeraniu il oddania go choć częścio dzle krłtzdporzćtądzentte ushtatlaJ.tącł e,hżde -:- na- Bolesław ką·pski gdzieś z pod Cho1·en · 

d · ,,,;-k · t · · d „ ad · · przy a w 1ągu rzec c ep yc m w ro- , , 
wo o uz;:, u JCS iuz zis zag nien1ern kU _ wszysc bez wY ątku m żcz ź . nru· raćał podgazowańy wozem w grotlie kil--
palącym nie tylko ze względu na amortyza• szą citod łć Y 1 ś . j eł ~ Y alb 'ku kolegów Ponlewat tCYWarzystw-o znaj­
cję zainwestowanych kaipitałów i usunięcia bi'. . z I'~ ~ e cie zur: n1ieb nagko, tó Y cfowało si.ę ·w dobry111 humorku Skąpśld 
n'iektórych przedsiębiorstw ze śródrilieścia ~ni dm~g 1 n e w:z~:eznJie d „ez d:anj w prowadził wóz po kawalersku i środkiem 
Warszawy, lecz także ze względu na duże s . er ~1 

' te~ ~u ~~ ~ en u a ący jezdni. W pewnym momencie nadjechało 
możliwości powstania tu nowych placówek męz~z~ nę. ~ t n ~ t oc te. . • :& auto policyjne ł chc4c wyminać wót dało 
P

rze sło eh rug1ei s rony res zas anaw1aiące, .c.e _ , 
my '!'Y · . • • kiedy 2na zna ii<>ść k iet !;rzy tera pió~ kHka. sygnałó . Ni~ pomogro. Wóz w da:T• 

Ostatni-O Zarząd M1e1s1<1 PotlJ-1f wstępne sk' t d s1 1 · h 1 _,.~ szym Ciągu je łrodldem jezdnł R.ozl • 
prace przy budowie elektrowni na Żeraniu, męocfie,óto z ~za ~ n es cdan eł rkz~::~0 'gfy się dalsze sygnat.. ze strony s~mocM-

d któ . · t b .....t ń „ ... w d · t • na wr - auy męzczyzna u awa vv1e- •1 
po rą mI<rs o na yo ~ pa s~vva ~1a.- tę. świadczy to, .te ~uwana na t m mle'- dtr policyjne o, co zdenerwowało Skąpskie 
kę 10 ha. połoforrą nao Wisłą. Ro~poczęcłe- scu niejednok m· t . . i 1Y ... l„ go, który obrzucił jadących stekiem wy-
prac óudowfanych przy wznoszeniu gma- ro ie eona 0 n epe nowa, •. o 1 k 
chów elektrowni przewidziane jest na wio- ~~iowoścł kobiet~ jako .c2łowi~ka ~:awdza rw s •· 
snę roku przyszłł?tto. się: Męt~-zy:tna me chciałby się poniżyć do Sąd Grodzki sikaZ'ał Bolesława Skąpskie 

b roLi kobiety, która znowu sztuczkam1, fał- go na l miesiąc aresztu t zaw1~szeni~m wy 
!fr - . .szerstwami itp. sta.ra się przynajmniej przez konania wyroku na 5 laf. 

pewien czas czuć radość życia, jaką czuje Jerzy Krzecki. 
mężczyzna. 

~EP W RG 
Cz1 władz zatwierdzą „Zwiazek Obrońców 

Z Nieświeża donoszą: lmie J.ikwi-Oują"ym związek wyraźnie za-
znany w Nieświeżu ze sprawy „hiepod- znacza, że zaledwie jedna lub dwie 

ległościowej" Antoni Kondratowicz rozpo- osoby z zarejestrowanych i przyjętych 
czął intensywne starania u władz admini- przez Ko.ndratowkza do związkill odp.owia 
stracyjnych o zalegalizowanie trzecisgo już da warun'kom. postawionym pnez statut. -
z rzędu związku kombatantów. Pierwsze Już w okresie dochodzeń prokuratorskich 
st-0warzysz.enie pod nauwą „Związek We- Kondratowicz w lipcu br. w tajemnicy 
terartów Powstań Narodowych R. P. 1914 przed wład.zami admini~tracyjnymi próbo-
1919" i-0stał-O decyzją władz administracyj- wał zorganiwwać nowe stowarzyszenie pn 
nycli f organizacyjnych centralnych roZWlą „Związek Ochotników", kolportując odpo-
zane. Obecnie sprawa tego związlcu znaj- wiednie deklaracje. · 
duje się u pr-0kuratora. Prowadzone w tym Za tę działalność został wkarany przez 
przedmiocie śledztwo, wykazało, że afera sąd starościński. Rozkolportowane dekla­
swym zasięgiem obejmu.je obszar wszyst- racje zostały ptżez wł'adze adtninistracyj­
klch województw. Centrala związku w piś- na zajęt-e. Równocześnie· p-oHcja' zdejmtł-

je odznaki związkowe nadane przez Kon­
riratowicza. Po tych dwó-ch nieudarych pr6 

ł bach Kondrat-Owtcz zwołał ponow.nie po 
ftA UU ,f[IE Il IRUY raz trzeci rów.niet w tajemniczy sposób ze 
~~Óz:;:1mti~c;::,· n;:;jZ,'!1 113~ branie celem utworzenia nowej organiza­
hariu - meretlr.owanla a wl•· CJ'l, tym razem pn .. ,Obrnńcó.w Nieświeża" 
loleft1l11 l'ł"HDCfll A zł. lit.- ' 
R•tó•k" ••\lmt. O~ara:kterystycznym jest, te ilość „-0broń-

p OL i R l O QI U I ID t O I Y cćJw" zmalala ze ~o cto 1 oo. Kondratowicz 
K 'Q9'Y s c H E a prze-Ostawił statut nowej ,organizacji włą- ·. 

KRAKÓW, Zwiersj&ieeka 6. dż-0.!'fl wojew6d:z:kim przez· starostwo oo za-
1fycls. 73 twierdzenia w dniu 16 bm .. 

Żądafcl<' .,.D11ilt.Sw darmo! 

Z WILNA donoszą: 
Na ławie oskarżonych Sądu Apelacyj­

nego w Wilnie zasiadł mieszkaniec wsi 
Międzylesie Wielkie, Bazyli Nielipowicz, 
oskarżony o zabicie 67-letniego wuja, De 
miana Nlelipowicza. 

Demina Nielipowicz powrćdł w 1936 
r. do rodzinnej wsi po 40-łetnim poby­
cie w Ametyce. Powrócił obładowany 
pieniędzmi i mlmo, fę liczył 67 lat, pełen 
wigoru życiowego. Zatrzymał się w rftłesz 
kanlu bt ta, gdzie mieszkał również jego 
siostrzeniec z młodą żoną i trojgiem dzie­
ci. 

żoną siostrzeńca, rzucił się na nią, usiłu­
jąc zniewolić.. Kobieta stawiła ·zacięty 
opór. To tak dalece podrainił-0 starego 
„amanfa", t-e usiłował ją uderzyć kola­
nem. Tymcza&em krzyki rtapąstowanej za , 
alarmowały jej męża, któty wpadł do mie 
szkania i w zdenerwowaniu siekierą za„ 
mórdował wuja. 

Sąd Okręgowy: skazał Bazylego Nle­
lipowicza na trzy lata więzienia. 

Na rozprawi-e apelacyjnej, obrońca, 
~dw. Wirszyłło, udowadniał, ie oskarżony 
działał w obronie keniecznej. · 

Sąd Apelacyjny podzielił stanowisko 

mifozenł1!m. · więzieniem z zaw1eszeniem wykonaniai tej .. 
Pewnego dnia jednak Demina Ni-elipo kary. . · . 

żona Bazylego bardzo. przypadła do ti.brońcy, uchylając wyrok pierwszej ln­
gustu staremu reemigrantowi, który z bis stancji. Sąd Apelacyjny: uznał, ie Bazyli 
giem czasu zaczął się d.o ni-ej zalecać, czy Nielipowicz znajdował się wówczas. w„sta 
niąc całkiem niedwuznaczne propozycje, nie silnego afektu i działał w obronie· ko 
które kobieta zbywała dyplomatycznymi nieeznej,wobec czego skazał go na roli 

. 'W'icz, znalazłszy się sam na sam z piękną · · 

1Mllośćm odegopo łańcazaz 
iiY'PiPRZEZllllENI! - zwichnęła mu życie. - w • kim • 
IGLE at.GW.X ZEIOWił.e PRZEMYSL, 17. 9. - Dzieje pierwszej 620 zł. Łukasiewicz rozmienił jeden ban-

~•lllalGIU•nliaalOycljPl'oiml<6~„„rob. .KOGUTEK" go1ącej studencki·ej miło1ki były szeroko knot dwudziesto-złotowy na dwie dzieslę- Z Worochty dol'losz~: ,kowała p. Hrycen1<o 1ie sz<:zędząc jej nie-
.. GĄSECKIEGO omawiane na sali rozpraw ~ą.du okręgowe ciO·zlotówki, jed"ą włożył napowrót do W Wor-0chcie odegrano przedstawieni.e parlamentarnych uwag i dqsadnycih epite-

i;6e •~u1a1P>J<=J111•TOR~BKACłł g-o w Przemyślu w dniu wcz-0rnjszym. listu, zaś drugą zużył na wyjazd do Prze amators•kie pt. „Trzech do wyboru". R61ę tów- na jakie się zdobyć mogła. Sprawa 
· • · · · - Oto na ławie oskarżonyeh zasiadł po- myśla. Tu kupił kwiaty i cukierki dla uko amanta w tej sztuce grał p. I. M-0czerniak, znalazła si-ę w Sądzie Grodzkim "W Dela f\'-• • „ słaniec pocztowy z Jarosławia, Zygmunt chanej, która iednak nte chciała kontynuo a jego partnerką ?yła p. Anna Hrycenko, nie i budzi zainteresowanie z uwagi na ~ - ·,.i 

Stan wpływów na fundusz póńmika Mar- Łukasiewicz, syn lekarza lwowskiego, wać zn.ajomo~ci. Po powrocie do jat.o'Sła- k~óra wedle scenariusza pocał<lwa~a .pozor- charakter. 
szalka' j. Piłsudskiego wynióSł w dn. 22 zmarłego w czasie wojny światowej. Łu- wia dowiedział sł~, te na poczcie dopyty me sw~o amanta. Obecina na sali zona. P· 
sierpnia rb . .-... 2.106.766 zł. Spo~ród wtęk- ka8few!cz, ar.O'dzony we Lwowie w- rnku wa110 się Juf o ten nleszczęs'Ily Ust do/Moczermcha - wtargnęła nas-cenę, spohcz 
szyc'il kwdt, które ootatnio wpłynęły na fnn 1914, z trudem zdołał crzyskać posadę po Ewy Zucker. Skonfr-0ntowany z odbiorczy 
dusz budowy, wymienić należy sumę 104 słańca na poczti~ w Jarosławiu. Ambitny nią listu twie-rdził, ie doręczył go jaklejś 
tys. zł. zfożo.ną przez szes:eg przedslę- chłopak pełen zapału do pracy, mimo clęi napotkanej w katńlenlcy, gdzie mieszkała I • ', 
biorstw przemysłowych, bankowych i ubez kich warunków życiowych dojezdźtał sta Ewa Zucker, kobiecie, która przedstawiła • 

pieczeniowych, ztze:stonych w central- fo do Lwowa, gdzie uczęszczał do Konser mu się ja•ko Zuckerowa. Udano się na NIEDZIELA, 18 W""RZESNIA. 
nym związku. przetn. polskiego. Jest to watorium muzycznego. Tam poznał mło- miejsce, jednak okazało się, źe w tej ka- warszawa I (Raszyn) 
kwota zebrana dodatkowo do miliona zoł- dą i piękną przemyślankę, Janinę R. Chło mienicy takiej kobiety ni'e ma. Wówczas 
tych, złożonych przez przetnysł pols-ki w pak zapałał wkrótce gorącą miłością do przyznał się do winy i zwrócił list zawie-
dniu 3 kwietnia 1936 t. dziewczyny. Była fo w jego życiu, jak ze rający 610 złotych. 

• • • znał w sądzie, pierwsza miłość. Lukasie- Wczoraj Zygmunt Łukasiewicz stanął 
Odbyfo się posiedzenie Zarządu Stoł. wlcz począł zasypywać piękną Jankę lista przed sądem i skazany został na 6 miesię­

Komitetu pomocy dzieciom i młodzieży w mi, pełnymi wyznań mił0snych, dziewczy cy więzienia. W toku przewodu sądowego 
obecności przedstawicieli urzędów i insty- na jednak była głucha na wszystko I nie ustalono, że oskarżony z wojska zwolnio­
tucji, f.inansujących akcję Komitetu. Prezes odpowiadała w 0 1gófe na listy. Chłopak I ny został przed paru laty, wobec stwier 
Komitetu ·przedstawił sprawozdanie z ko- popadł w silne rozdrażnienie nerwowe. dzertia u ni·e.go za:czątków choroby ttmy­
Jonii i półkolonik letnich Komitetu oraz plan 'Nie rl'lając pieniędzy na· wyjazd do Prze- 'słowej. Ze względu na okoliczność,. iż 
na okres najbJiżsty. myśla, otworzył raz list pieniężny, adre- przestępstwo pDpełnione zostało w urzę-

W zakresie dożywiania dzieci publicz- sowany do Ewy Zucker w Jarosławiu. Na ' dawaniu, sąd nia uznał za sto~owane wy 
nych szkół powszerhnych plan przewiduje kopercie listu zadeklarowana była kwota · konania kary zawiesić. 
rozpoczęcie akcji 27 września i stopniowe 600 złotych, zaś wewnątrz znajdowało się 

inne Rozgłośnie Polskie. 
7.15 Pieśń „Serdeczna MatkG" 
7.20 Konoert poranny w wykonaniu orkiestry 

Rozgłośni Wileiiskiej 
8.00 Dziennilt poranny 
3.15 Audy~jb die wsi 
9.15 Rceionnłna tranamisjn z Tarnowa (pr~r. Kra.. 

ków): Reportaż, nabożeństwo, z miki ufo11em po 
Tarnowie ora2l koncert 

11.45 Przeględ kulturalnr 
11.57 Sygnał nasu i hejnał z Krakowa 
12.03 Poranek symionic-zny w wykonaniu a.ldestry 

Polskiego Radia ,.. 
13.00 ,,Dwie ttrłh>fci Władysławo Syroh:mn:li" -

szkic literacki (7. Wilna) 
13.15 Muzyka obiadowa w wykonaniu orkiestry Roz 

głośni Lwowskiej i in. 
• ,.,.._ 14.40· Transmisja 11 dożynek i przekazania sprzętu 

PONIEDZIAŁEK, 19 WRZE~NIA.~ 

warszawa I (Raszyn) 
i inne Rozgłośnie Polskie.. 

6.15 Pieśń poranna 
6.20 Muzyka :t płyt 
6.45 Gimnastyka : 
7.00 Dz.ięrtnik poranił)' 

V 

7.15 Koncert poranny w wykonan:u 1or1tiiokicj or-. 
kiestry salonowej 

8.00 Audrcja dla szkół 
8.10-11.00 Pl"Zerwa 

Il.OO Audycja dla szkół 
11.20 Duety operowa - pły1y 
11.5 7 Sygnał czasu· i Hejnał z Krak:ow& 
12.03 .Audycja południowa 
13.~0 Przerwa (programy lokalne) 
15.15 Aµdycja dla dzieci: ,,P~ze>~zucie kotki„ -

opowiadanie 
15.30 Skrzynka te~hniczna 
1'5.45 Wiadomo{d gospotłarc;e \ 
16.00 Koncert rozrywkowy w wykonar•~i~>tr( 

mandolinistów - 2 Krokowa · 
16.45 Palestyna w oczach przy?c:d'nika - pogadanka 
li.OO M\Jzyka' tanecznlł rozwijanie w granicac'il istiniejących po­

trzeb. Komitet przewiduje, że w najbliż­
szych 3 miesią~ach dożywianie obejmie do 

wojskowego pułkowi 7 ··:di .,.,.„ ,,.. ·• '-'i•j (prze& 
Kraków) W przerwie: Program na jutro 

Jó.05 Audycja dla wsi 18.00 Pogadanka sportowa 
20 tysięcy dzieci szkolnych. 

* • * 
15.45-15.50 Przerwa 18,111 Recital fortepianowy , 
l" 5 T K 18.50 Audycja hnkursowa Polbk.iego Radi11 

;:,, O ransmisja z ami, '~,:;:nif :r. J„:;niędzy- 19,00 Audycja żołnierska 
Pi er z eka da. 

Dla ·pobudzenia aktywności policji ·w Ple;wsz~ dz.ies!~ dn-i ~.ęgui611Ui m~artej ~lai;y 
dziedzinie przc;ciwdziałainia i zwalczania 1 •"irt~r-OE1esteJ <lrugioJ .Lo~eri1 KlntSowe3 przymosły 

• . , . . • . ohf1ty pło.n w p%t11c1 lic;,nych wygranych. 
rdbttnkowe.1 eksp1oataCJ1 k?m p. komisarz Najwłękstą kwmę osiQgnęły dotychczai; 111" 82310 
rządu przekazał do dyspozycji komendanta i 60371, na które padło 75.000 zł01ych. Podzicllłi 
P. P. m. st. Warszawy 500 zł. na nagrody 6i~ nimi m.iegz-ko(!cy_Poznania i Wa~~awy,_~ socz~­
dla policiantów któ V osi g ó. · _ golnym uwzględn.1enie1n fachu wędl~11:etue.go, kto. 
. ; , • rz: '! . n~ WY'. znta rego przedetawłc1ele, :pp. J.an Cal.kiC'\y;1cz i Stefan 
Jace się postępy w działalnosc1 swei na o- Oryl otrzymali pó 12.000 zi każdJ". 
mawia'llym polu. Nagrody tę hęd.-i wlziela- Wysranymi po pięM~c.sl11t t)'sięcy złoty.~h ob: 
ne na wnics0k Zarzadu Zjecl'l ' -- .· • Tow ćlaro.W-Oln Fortuna przewoznie graczy :i: Małopobki 
O · k' ·d z · t" · · ' Wschodniej, a wśród rtich ptzcwoioli reprezentanci 

pte I na wierzę ami. nauczyciel-atwa l wolnych zawoclów. 
* • • Przy sposobności przypomnJjm)•, ze główna wy-

W ramach '"alki ze śmi >rl{ lrwActą nie- grana klasy trzeciej, 150.000 złotych padła na numer 

'n10W1Qt i w związku z poważnym o<lsetkiem 68400 

zgo1nów, miasto prow~dzi przy poradniach 
niemowlęcych O':rodków zdrowia, specjalne 
Kuchnie mleczne, kt(1re wydają bądź „bez­
płatnie, b .1dź n minimalną opłatą mleko i 
mieszanki dla d· ieci. 

I· 

c PWN l . 
r 

o 
golenia. Pnni J, Żółtowska z WarsHW)' jest jedi:~ " ' 

~zrzęśliwych posiadm~zek „piątki'' tego numeru. nat·odowego meczu p1!kur,k•1igo lluloku ~= 19.20 Pogadanka aktualna 
Druga z wielkich wygrnnydt w tejże kla&ie, 

i~ OOO zł1 pr:uypadło nu.merowi 6844. Dzięki temu 
cy 19.30 Koncert rozrywltowy - z Poznania 

16.WRecitul śpiewaczy Anieli Smem.ińslr.iej W przerwie: Skecz pt. „O wpOł do ósmej" 
17.10 Muzyka lekka z płyt 20.45 Dziennik wieczorny 
17.30 TygO{fnik dźwiękowy 20.55 Pbglldanka alttuolna 
13.00 Koncert rozrywkowy - transmis a z ~i~dl<'• 21.00 Audy~ja dle wsi 

( L • d .) 1 21.10 Ze&pół ealonowy Stefana Radio ni. 
przez o z 22 0 11.1 1L " 

W ' 19 Chwib 13iu ru Studiów ,o •• uzy„a ~ameralna - płyt.y · 
20 Oo Pro 

przerwie •11t g. : 23.00 Ostatnie wiadomości dziel.mika wi.·noroego, 
. gram na JU ro k ·k I · 

20 05 Muzyk płyt omuni al meteo-ro ogn:zny. 
20.40 Przcględ ~olityczny 23.15- 23.55 Program Warszawy Il 
20.50 Dziennik wieczorny 
21.00 „Warto żyć'' - wesołu audycja Ben. SteCań. 

skiel!O (21 Lodzi) 
21.40 Windomości sporlowe ze wszystkich Rozglo · 

śni Polskiego Radia 
22.0(J „Od przedmieścia do przedmieścia'' - audy-

p. M. Goldsztnin, szewc z zawodU (Warszawa, ulica cja słowno - ml.l'Zyczna (z Krakown) 
M'ł ) ał · k l • 12 OOO ł 23.00 Ostatnie wiadomości dziennika wi•·", , ", ,. 

1 a otrzyrn wrn 71 ze swymi 0 egami · z' knnlt'nikat met~orologiczny 
W kole G=ł jeszcze wygrane po 100.000, 75.000, ;- I · "1.55 Program Warb-Uwy II · 

50.000 itd. złotych, a w dniu 23 wrze~nia wyfoso· , 
wo.na będt.i~ główna wyg;an:i - i;ni!ion złotych. - I Łódi jak Raszyn oraz: 
Bezpośredmn po tym weJdrlilemy JUZ w o\cres pler- ' ' 
wszej klasy 43-ej Loterii Klasowej, w której szame ll.35 I wadrans walców - płyty 
wygrania będą równie wielkie, jok o-hecnie. 8.50 Gro zespół harmonistów (z Wan,~:11~, i 

Ponieważ ciągnienie tej klasy rozpocznie się ]uz 
19 paźddernikn rb., należy pomyśleć zawczasu o 
zao.vatrzeniu się w lor 

9.10 Odczytanie programu 
11.45 ,,Nowy realizm" - felieton 
20.00 Ko-ncert solistów 
W.35 Wi11domości sport.c>we lokalnt 

Łódź, jak Raszyrt, oraz: 
6.20 Muzyka z płyt - z Warsz11wy 

11.20 Fragmenty symfoniczne z oper ; i "'"'"7.lti 
<r1lyty) 

13.45 Mu~yka z płyt 
14.15 Łódzkie wiadomości gietdowe 
14.20 Koncert życzeń 
15.30 Literatur11 pr2e11 mikrofon ,11, 

fragment powie;ci Jana Wil.: 
ugorze" 

17.00 Pogadanka aktualna 
.17.10 Muzyka ·_ z Katowic 
17.50 o wszystkim po troszku 
17 .55 Odczytanis programu 
2LdD „BczU<huni m Łodzi" - felieton 
~2100. Wbdomości sportowe l;l,alne 
·~}u: n oo Mnz,kn taneczna i piosv11d 

"~ !.frh: 
- :1 ka na 



I \'1lażne dla chorych na J)rzepu4iłcoy (r ptary) 
~ krzywienia Jnęgodupa (garLy) skrzywAen aeg i kol_au, gruźlicę 

• i ko~d, µła~dde bGłące ~łp y (plattfass) i wszelkie ~noe kalectwa '. 

ms.-mn:~~i9mllllil„••' 
.• o ~ 07'1 Re~tau, acja ko 

' 

i pec. orłoped 

Na prupaiłłtły (t1ptan.) nawet R'!!łwti:ksz 
naizasłatzdłzc wmlkieio rechar.1 u mełcz:rirn 

koMtt l d"rled .:... s!'ed::f!'"'! lł'lffn8we "'w.:iedycz 
ne l};:i1ttl.1:l<' wh-:zy-J•ce ra:Iviia! !e Nd crw• 
ran~J~ htct:i przep8Jłue~ 

:>flii obu;ł•nl1' ;ot~dka I trzewi '~dalne. łud' 
111i-Ou.iln1t~ dorllsJWllllC blnGałe MZllS'Zł'IC. 

Na S!ir,:.i:yw!e111e ll<~u~pe (~:;rb:vl orosto 
trz~111ia~2e i 1t~set1 art-0r;.;dyczu 

N:: lłll1Ut>i: li mratr ort dyeza-e wne 
kic~ i;yo;temów. 

Na r>f:.•skłe Mł~e lł•py (Jlłat""sa) sJJ«lAlm 
r.rtotJt"dYctM wtfltdy wet;iłar mo4cll ri"90'WYcłi 

Ne błlłll ~r.ocb-, 1Qmowe; iwarat-, ~R> 
'lllit:-.'1.~.ll~ ~fo ~Mł'J'\I ot~PW~I etc. 

„%t ..... 

y zakład dla lec7oiczei ort ? ~ii 

I z 
; Łódź. ni, Pirą.mowicza ( awnej Ołgiń6ka) 
,~ UW AGA: Csobiate jawienie $ię cłlorych konieez:ne. 

•łilr. 9. Tel. 177-09. 
,~; 

I 
I 
I 

I 

.. 

' ... ódź, r o:i-.•• 1. 

tel 1•1'-01 

P~elgrzy mka do 

'"'~" ,_, 1)5 
' 266-50 

, ZY~U i LOU OES 
od 27/9 do 11/X 

!' szpoi ty · odywłda•lae 
do wazystkich krał6w Eęropy 

Wgt:łet:zha na I A D fi I 
WOl l'Ń5Klf. w Równem 

17-20/,)C Cena zl 5~-

CH 

---------..-.---------------ł" aa:&porty Jndywidulllne efo F.ranctl __ _.., __ _,.-,.ii,._ ______ ....,....., _____ 
'l'anif pobyty kuruvio•: w illlaaz1aio, 

Moraz7nie i lnowrorlawle 

. -1 ;t, ... ,' .;·, ' - • · .. . ' - ' 

lh'. •ee. 

~aria Fra iu „ „ AG IE · j•llJ'D r alw•awollłły . za• a ltR ' •• ,,.,„„ •ro••ll 
ł • ł do 10zpalanfa oa ia w pl ca 

P• ·~dt otw 0 Zulęp.uie D~ftę lub drzugo H NRYKOWSKl 
lf»eojal1.da ollorćll -~-...li. dr4niJob 

ł l~t.11. 

al Traueadda 9 1··~~: 1'~~~: 
JlrzJ'JmuJ.a od s.u J't.llO, od ł-t wtcs 
w •1•4delł 1 łw~ta od ł.~.30 po pot. 

dJr med. W Z. OD Z I MI ER Z 
ZADZIEWICZ 

STOlllATOLOG 
cbor. I ebirurgia ) amy ustaej i z•bów 

Piotrkow•ka 164, tel. 125-25 
wznowll przyj~cia od 8 - 7. 

Qr ed. T R E P M A N .... ,..._ ~ ~ ..... ..,., 
~9W7* . 

.ZAWADZKA. 6, telofea 234-12 
Pnyjm&.fe °' 1-11 r. 1 od I-' i od 1--a w. 

Cliaer• y lro'bleee • 
s • 12, 

Przyjmuje od 3 - 7. 
!'!apt•rłlew•k•... Bezwonna. Die licopcł. nle S'110li . 

Telef. 269-64 Do nałlycła w kaidya ak)epłe 
:Spr11eda11 w ekłacłalo papieru 

:Lmr••• Jh:M~~STA 

S. W A ·t N I C K A 
po"Wróciła 

ul. N aoiń rke wskie;• 65. tel. 17 ·33 
(Rdg Ll:lbelUJej). front I plotro 

Jll'!l7.JmuJe od a. I do 1 w poi. i ed 1-1 w. 

Dl llo4. 

I• llC lll'Olł 
Spec. chorób skórnych i wenerycznych 

PIOTRKOWSKA 90, teJ. 129-45. 
Przyjmuje od 8 -2 i od 6 ~ 9 wlecz. 
w niedzielę i święta od 8 - 2 I>O PQł • 

Udt, I: lińskiego 147 Tel.193-19 

SZK0 .1'..A. T.A.NCOW 
TO\VARZYSK!CH 

Ka.rola. Trlnkhąu• · 
i..ódź. Andtsei• 11 el. 251h77. 

Lete.le odbyvraj4 alo w grupach t odd21elnta. 
Informacje i zdC>szenla Przyjmuje Kancel4rła 
przy u\. PIE~ACl<IEOO 17. Tel. 207-91 (daw. 
Ewaniellcka), codziennie do godz • .20-eJ, w nie· 
dzlelt 1 święta od 14-ló-eJ, 

w ~ I łwi9ta od 1-:& • ~ ~. mec1. N 1111 ~ B l f o« aałW:,łutlłllfaj11ycb 
:Dr.mQfL M. FELO A ra L - ' 4•,ll•ł•kromnł•lz•ycli 

AL T GOTLJB Akuszer•Oinekoło2 poleca po bąrdzo przystępnych cena~h 
.. k111Hel'• ine olog Kili61kiog J 13 (ró1 Nawrot) A.KOP ows111..w~~~··;;:~.- li 

POWRóCIL tel. 155-77. W. lecznicy, Zgierska 24, od 3-,....,.6. Firma została nagrodzona Złotym Medalem 
' PSotrkowaka 26, ' - na wystawłfł Wytwórcrość Pol a 1937 r. 

ed ~DWARD REICHER . 
llKł'J11ltl!1- ~ P':'~ -~ ' llQ.. 

SllAIQA 

~ .... J. sz POUJDNlOW A 2S, tel, 20t .,.f3 ...,.,....., 
Pfll7jmuje o4 1.11 raao 1 od 1-1 wtocs. .~1 ~- 1 

Y ldtdslel• 1 łYltta od t.12 1' llOt. ~ 

I 
ehor•ł>7 all6raa, w- l'J'•••• l mo•aapłal••• a 

po-wr6clł 
lf A WRUT , front I Jii4U.. - Teł, lll-11 

pra,.,_u.1• o4 i-t r. ed &•.• w. 
w llied:id.olt l '1t1tta od t.11 w poJ. -.... GUSTA OH 

-...lałlnit ak- . ~ ~ 
powróc•I , 

al. Piłaaclakieco 51, tel. 170-03-
llfllT,J_m __ uJ•_°' .":10 1 „ '-' „. Dr med. l'I. fi l Jl Z E 

»r 1194. Choroby skórne i w~ery~ I 
M. TA UB N H A ·U S ZACHODN~ ~4":' R 

6 c 1 ~et. 185·49. 
AKUSZER-GINEKOLOG Przyjmuje od 12 - 2 i od 7 - 8.30 wlecz. 

Pl'S7JmllJ• e4 ....., I'. t 6-1 w. w niedzielę i święta od 10- 12 w poł. : 

t zy o 
obecny stan powinien u1ec co rychlej zmianie 

Pny wzmożonym ruchu turystycznym brzymi przejeżdżający Iła poczekaniu mo-
restauracja kolejowa odgrywa coraz waż- że otrzymać wszelkie potra:vy i .bez oba­

l niejszą rolę. Tutaj schodzą się grupy tu- wy zasiąść do stołu. Szczycimy się dosko-

1 
rystów przed wyjazdem, lub po uk~ńczo- nał~ kuchnią P?lską, _lecz każ?Y przywa, 
nej wycieczce, wypoczywają, oczeku1ąc na ze innego zdania będzie cudzoz1eu;.1ec, k!ó.,, 
przyjazd pociągu. Tutaj wyczekują ani ca- ry spróbuje potraw w restauraCJl kole10-
I łymi godzinami na połącz.e·nia kolejowe. Tu wej. 
I taj bardzo często znajdują jedyne miejsce Niemcy dawno już zrozumie)~ rolę :e--
posiłku i schronienia, zwłaszcza, że w wie stauracji kolejowej w prop3ga11dz1e swo1e­
łu wypadkach stacja kolejowa jest zbyt od go kraju i narzucone zostały wprost iasa­
dalona od miasta. dy jakich obowiązany jest trzymać się kaź· 

A jak wygl~da ta stauracja kolejowa? dy dzierżawca restauracji. U nas z dziw­
Na ogół to ponura, duszna ubikacja, pełna nym konserwatyzmem w dziedzinie restau 
wyziewów kuchennych, z odrapanymi ścja racji kol.ejowyc~ nie zrobiono w o~tatnich 
nami oświetlona zakopconą lampą, udeka- latach me. Uwazamy, te sprawą tą władze 
rowa~1a starymi wyżółkłymi wywieszkami kolejowe powinny się zająć w jak najkrót­
r~)damowymi. Jeżeli jut są stoły nakryte szym czasie. Restauracja kplejowa powln­
obrusem, to na pewno obrusy te czystością na być przykładem dla pod-0bnych zakła-
nie grzeszą. dów w okolicy. 

A teraz spójrzmy rta bufet, czy moiina Sala powinna być u'rządzÓna pro.sto, 
go tak nazwać skoro rzadko kiedy znajd'zie le-cz czysto, ściany udekorowane w stylu 
my na nim coś rnnego jak kawałek zeschnię regionalnym, bufet zaopatrzony w specjal­
tej kiełbasy i parę starych precli. Zaś ob- ności danej okolicy. Na stacjach węzło­
sługa za bufetem nadaje się przede wszy- wych winny być przygotowane stoły na 
stkim do łaźni. Tak więc witają koleje tu- peronach, by w czasie postoju pociągu, 
rystę, swego }clienta. A przecież restaur~- podr"óżny bez pośpiechu mógł spożyć po­
cja kolejowa to bilet wizytowy kolei i da- siłek. Roznoszenie posiłków . po wagonach 
nej miejscowoścr. Jaki olbrzymi kontrast powilmo odbywać się w naczyniach ciy-
wldzimy chociażby jadąc do Berii.na. stych i przez personel schludnie ubrany. 

Porównajmy restaurację w Zbąszyniu i Taki stan, jaki obecnie panuje, powl­
na stronie niemieckiej w Stensch, jakże nien ulec corycjilej radykalnej zmiąnie, bo 
schludnie i apetycznie wygląda bufet kole- na nic si-ę inie zda pięknie wydana bro~u- . 
fowy, z jakim smakiem urządzona restaura ra, skor"o fakty o naszych kolejach będą 
eja; bufet bogato zaopatrzony, wybór ot- mówiły coś, wręcz pneciwn.ego. 

NaJrad1kalnłejezy '1-odek dla clerp„c7ch na najbardziej sut!łtzalł 
ł największą 

Przepukl n 
edy nawet operacje ł opaski r6ż;nych zagran!cz nyeh speejalf11t6w ni"I 
pomogły oraz wszelkie fałszywe wynalazki nie poakutkowaty, usuwa 
jedynie spęcjalist.ę, z długoletnią praktyklł dla cierpifł(:ych na ruptu!:' 
r11 za pomocą. mojego opatentowanego bandata Nr. 12091 ](t6ry przy­
nosi prawdziwą pomoc męiczyznom i kobietom l:S, AU.N, Warszawa •. 
&.nowa, 13, PROSPEKTY na ~danie bez płatnie, Przestrzegam 
przed naśladownictwem mo~go Brodka przea fałizYWYch specjali· 
1t6w. Ktcr ZU})ełnie. Jui atracił nadzieję, uiaj diie u mnie prawdziwi) 
pomoc. 

NOWOOTWORZONY "RATALNY DOM TOW A 
ROWY" W LODZI: 

U~ZĄPZONV NA WZólł ZAGRANICY. • 
UJ, Piotrkowska 81). Jh. 8, (pr. of. I weJ•cte) 

tel. 130-49. 
Sklad iaopatrzony w wlełkl wybór lepszej Jeon. 
fekcJi damskiej, mcsk!eJ, dziecinnej, galanterll, 
bielizny, materiałów oraz wszelJciego rodzafu 
p16clen, kolder itp. DZIAŁ MIAROWY. SP!<ZE-

DAŻ NA DOGODNE RATY. 

CELINA Sandler prowadzi zaj~ia kosmetyczne 
metodą. ~awls tylko na Kursach Kosmetyc~· 
ntch Dra H. l'..anayńskle110, Warszawa Pt 3, 
Krzyty 11, m. t tel. 9-56-33. P(X:z4tek kurs.u 20 
września. 

ZWIĄZEK Mlodziety CflrześclJatiskieJ - Po\,kt 
YMCA - wynajmuje pokoje umeblowan, dlą 
kawalerów (chrześcijan). z utrzymaniem lub bez 
Mieszkaticy mogą korzystać z sali gimnąstycz„ 
neJ, pfywitlni, iiatrysków, ci:t"te~i jtp, Zcłosze„ 
nia przyJmitle Sekretariat Fols l!J -YMCA, u\ 
Me>nluszki 4a, tel. 350-10, rw códilnac4 od ~. 

WYPOŻYCZALNIA sukien ślułmycli włeczoro· 
wych ul. Łączna 34 m. 9. Stefan!akowJ. 

---,...-------'--·-- ' 
Zgierska 11. Teł'~oa 248--09. l 

--~-D-~~--~~ ~~aj~N~~1-~~~~~~~~~~~~~~~~ 
H~ G U T ST D T Pleuk;;,;_:; 29~1. 26&-3s I A' I 
~ • llllelOloS ~ _.m~ od t m. 80 do 11 .Dl. JO J od I.,..&"• 0 W I' 6 C l • 

ONDULACJA trwała kompl~t 5 zł z itwarauct-, 
grube naturalne loczki ł szerokie falc. „Józef", 
Nawr"ł 54-a, tel. 191·85. 

Lecznica 
dla Psó~ P o róclł „ ••n ..... -" t-11 ... • 

ZachculJJl• tel. 129- 52 w Jde4zlele 
1 

•utt& - J'łll. f. oM szfłt ·7 roi.:r:,~nr- tel. 16 3-1~ 
Prz)'JmuJe o4 (Odztn7 10-11 t 1-'l ~Hm Cłaol'. Jtobleee I ch1ł7 lsoJ'ob7 w•"qtr•~• 
----· Dr P ·~PORT 

Dr HE L L E R G D A Ń s tt A 9 3 tel. 178-37 :~d. M. X: L A C Z K O 
BpMo ... -6„ ~Ja. ~ PRZYJMUJE OD s DO a wmcz. Spec. ellor. aasa, ao1a I a-ardła 

l akórJ1Ja!a.. w Leczaiey Z G 1 E R 5 K A 2ł POWROCIL 

1 RA u:Ym!,.s. od 1-11 t od ... 111!:!,c;!: 179·89 OD 10 DO I PO POL. !lołrk•w•b ''· telef. 213-66. 
Wniedztele 1 •wtota 10.µ po południu. Jn. Ke4. Pn,Jm11j1 12 ..- 2 ł od i - 7 po poi. 

SI z FelczerZ•STACllOWSICA · ca.JDD, ~ ars Y .k.„.e•ł• • &1horo1>7 kobi.„ LEWINS ON O'W A 
J. l'IJI l'IJSZ IEWll:Z po• r 6 c' 1 a · -~ eaza. 

1 
·tolilepe 

dlagol•tnla praktyka S~pltalna t 1kdr. weller Plołt'kowaka 153, telefon 145-10 PIOUkowrska 88 tel 143-36 
Łódź, ul. Kllłłłskieno 52 m. 4. part. PRZYJMUJE OD 2 DO s I on ~ DO 1 . Kosmetyka lebnb. Pl•leiµ~ ~ 

Tel. 101-93. l włoisów. Godz., Pl'Z7Je6 10-8 w, :or..... • . . 
LECZNICA csó1t-:z;oWtiA.v usTRBJ 1111 W I A Z S ·K I D ~li!!~:...!;.,!- ,11 ..!! U Z 

l'..llix - DJlNT. ~ ..... • ~ ... ~ 1 
....... •L Pił1uałlkiero 69 tel. 141·32 H P U S S ANDRZEJA 5, telefon 150-40. <...-. ~> 

• • Jn7J•uJit ot 1.n ~ .a l.ł wte., p O W R 6 C l ł. 
PtOTIUroWIJU 1'2, tel. 1'1.• 'fi Jl1ec!L • łirłtt& e4 1-1 p.p. ... „. J „ ..... ....... ...... J ~ „ 

lDp. od r. HOI W a1eb1e1t I fttctl oł I clo U l'SllO 
l'Jl'nr.&'l'lf.& :IP9n'••m.a 

...P~!~~f!!'l~!.. 
Plotrko'W'aka tGt 

Dr S. SZiYlE MAN 
.6.klluerla ł cboroby kObłecil 

. :,,. POWRóC~ Ol I a•• 1.a~....._..,_.....,...._ 
20 66 2 ód iMz. • „ u 1'Q. 

• PUr• f111J'fill•I• keltl.ta ~ p ol .&• A. •• I 
6-go Sierp ia 37 tel. 

1>rzrui;1uJ• o4 a - . B •l•ć• . 

P1r1 il H1r1l11ic111 
Płobko lik• ł5, tel. 147-4.f 

r.e-, dor. W=-1'_,.Q, d~oJl 1 ......._. 
JCobittJ' 1 dll1ed pnyjmuje koblet&_ltbn. 

Ca7nJ1A H I rano ło I 1'1«11.. 
Porad 3 zl. 

#WW&a. 

Przychodnia Wenerologiczna 
i...te ...._ ...,..,_, ... I ....,.. 

ZAWADZKA l, teleif. 122.73 I ..,... „ •.. „ ............ ... 
Dla pd od~ •a•J ',_ 

P O R A D A Z ~ 

• •'1' 

.::: wor.kOWYSKI 
.... JaJIRI, 111torft ~ l8lalllalętlł 

'~ 'Wlll!lowił pr3J2tda. . 
Ceslelał•••• 11 Telefon ~31-0l 
P.rs,lmuje o4 go41t, $ - Il i all 4 - t •· nftdi!elt I ••lfte 

o4 Cód1.- ł - ł. 

A • - lllG. fi. ~ LACZJCO WA 
~•Io ialetwQ l elt•r•la7 kebłeea 

• POWR6Clł.A · 
PIOTRKOWSKA. 89, 213-06. 

pnyjm. cods. ed li - 1Z i od I - I! ! 'DOI. 

Dr aed. W. KOKORZECKI 
spec. chorób wewnętrznych ł 11erwGwY~k 

POWRóCIL 
·ul, Magłstracka ś, łel. Zll·ZO • 

przyJmuJe od 8-10-ej rano I 'od 2--5-eJ p p, 
oprócz niedziel i twląt. 

Przrrllodnia ENEROLOOICZNA. .11. RUN""n'SzTAJ.N 
«:bor. wenerg.:zne, skórne i seksualne 

Specjalny gabinet kosmetyczny, Czynna od 9 ra•o de- 9 wleez ór alr•azerJa J cher•ltJ keblece 
Panie przyJmu.fe kob1eta. Je~arz P()MOasKA 7. Tli. !I'~ 

Płot kowska 88 tel. 143-63 Forada 3 zł. ~a. lb-io '· 1od4-8 w. 
· · - ....... 

lelelenu 
Pogotowie Czerwonego Krzyża 102-40 

I 133·33 .• 
Pogotowie Młefskłe 102-90. .. 
Pogotowie Prywable Lek. Chrz. t l 11 ·ł 
Straż Potama tel. 8. 
Ubezpiecmlnla lt7-e5. 
Tow. Pnecłwtebracie 277-62. 

lek. wet. M. A. Rekba, 
Oda.ńska 11'7 

(ró2 Zamenhoffa) - tel. 175-77. 
STRZYŻENIE p.16w. 

PRYWA TNf kursy kroju. szycia t robót ręcz­
nych Marii PutoweJ w Łodzi, ul. Piotr~ows~a 
nr 103, kurs kroju krawiec.kiego i modelowania, 
kurs bie'·iżniarstwa, kurs szycia i robót ręc~ 
nych, komplety ranne I wieczorowe. Opłaty n 
skle. Zapisy codziennie. Sw:iadectwa zatwierdzo 
ne przez Kuratorium. Lekcje rozpoczynają sle 
2 września. 

LUSTRA trema, toalety na dogodnych wa„ 
rtrnkacłi poleca fabryka luster Józefa Ligo,.. 
ckiego, ul. Dwwska 20 pray BałuC!kim Rynku 
tel. 246-31. 

AKUSZERKA Mastaksz l'rzyjmuje panie 
R;OWBRY balonowe nadeszły. Cena so złotych. miejscowe, przyjezdne!-. udziela· porad. Ró„ 

zyckiego 3, (dawniej rijałkows.ka). Stanisław Krzemiński, Łódt, Piotrkowska 16i:_. 

PRZEJAZDY 
INDYWIDUALNE: 
de lfalii 

frantii 
Jlndlii 

t:zetbo•lowacti 
toiwu 
Danii 
Del fi ii 
lłDDIUDli 
Wt;dier 

Załatwja najszybciej 

Wagons „ Lits/Cook 
I,. 6 cl ź, PIOTRKOWSKA 68 

telefon 170-77. 

Bnytwy, 1otyezkł, maszynki do mięsa, thenn~ 
s:r, lyżkł, 11oie nierdzewne, pr&yboq do ••· 
nlcure: nWe~nłce ltd. ltd. poleca w włełłtb.JS 
merze 

J K U M M E R ł.łtlł, Pl'a•J••• I 
• (rłf Pietril cnukJ•ll 

Odłwletanie. nlklo'Waale, srebrzeale. tltremowa• 
nie. WYkonywa sło riJer,..szorzed-nle. Ostrze!!'• 

hrzytew. łYfe.w IM. 

YLKo•·-.~~ 

2.50 dr. 
ndesłecznłe 

hs%łuje abonament „ECHA „ 
odneuen1cm de dema 

renmmera~ &aJDawia6 możaa 
łća~dero d nh młe1h1ca. . 

Zwf rld ~ (Karola) - tel. 112·'8• 
Plotrkowak._ 11 - tel, 102 • 29. 

h.y odbiorze w ad1Dfol1traejł Żtrltkl 2 ~aroJ.t 
ho PiotrlrowBka 11 prenumerata wyno.t 2. to ga, 



·cek i Wacek nasze okim, 

FR. BOUTET. Z twarzy ]ego biło zdenerw9Wanie ł nie- sne dziecko! Poza tym, zapominasz chyba, 
nawiść. , ; ~: 4 Hl :•·11~ . 1 że ciotka jest bogata I :Tak, strasznie boga-( i o i ka J\· n ił! I a -Ac''n"! jesteś jut w domu?. - zapytał ta, a przecież na tym powinno ci chyba za-
szyderczo. leżeć! Poza tym dostałam od ciotki Anieli 

Lucy wróc:ła nad wieczorem do domu, Lu1cy wzruszyła ramionami. perły i brylanty, któr)(Ch ty nigdy nie mógł-
tak samo zdenerwowana, jalk przed połu- - Przypuszczałam,, że wiesz już o tym! byś mi kupić! 
dniem. Wybiegła z koleżanką na miasto, by Ach, Pawle, zróbże raz f.nną minę! - Paweł zasyczał. 
ochłonąć i doprowadzić do jakiej takiej rów Strach patr.zeć na ciebie! -O właśnie, to jest talktowny sposób 
nowagi nerwy. W miarę zbliżania się do - Tak, tak, wszystko przez moje mi- prowadzenia rozmowy w małżeństwie. To 
domu jasna jej twarzyctka stawała się co- ny. - Ty zato jesteś zaiwsze uśmiechnięta, się przyczynia do uspokojenia nerwów. 
raz bardziej pochmurna. Idealne łuki brwi wesoła, rozbawiona! Mówisz tak, jakbym był nikczemnikiem, po 
poczęły się zbiegać ku sobie i łamać. Usta Po chwili milczenia znów dodał: !ującym na twój spodziewany majątek, Je-
drżały, jak w chwili wybuchu płaczu. Nie- - Niewiniątko„ zamęczane przez męża- dnym słowem jestem zwyczajnym oprysz-
nawiść do męża wzbierała, jalk fale nie- okrutnika! kiem, łowcą posagów. 
poskromionej rzeki. O<:zy Lucy zaczęły błyszczeć. Już miała - Tego nie powiedziałam - zaperzyła 

Kłótnie i sprzeczki od pewnego czasu gotową ostrą odpowiedź, gdy do salonu się znów Lucy. - Ale, jak widzę denerwu­
były na porządku dziennym. Powody czę- weszła dziewczyna. Nie wypadało kłócić je cię sam falkt przyjazdu ciotki, która jest 
sto były tak b-łahe, tak niepozorne, a jednak się przy sJużbie. spokojną, miłą kobietą. 
sprawiały trzaskanie drzwiami, ucieczkę z Lucy opanowała się i powiedziała do - Ach, rób co chcesz! - przerwał Pa-
domu i potok słów gniewnych. Po kilku- męża całkiem spokojnie. weł zagniewany. - ).lic mnie to nie obcho 
letnim takim pożyciu„ Lucy zdecydowana - Wiesz, zaipomniałam ci nawet powie- dzi. Będziesz tylko musiała zacząć prowa-
była na wszystko„. dzieć. Ciotka Aniela pisała do mnie! dzić inne życie! Nie zapominaj o tym! Cio-

- Jest pan w domu? - zapytała dziew- - Co u niej słyc'hać? Powodzi jej się tka Aniela myśli, że pobraliśmy się z mi-
czynę, wieszając palto w hollu. chyba jak zwykle? łości! 

- Jest - odpowiedziała pokojówka. - Tak, jak zwykle! - odpowiedziała Lucy zaśmiała się gorzko. 
Lucy szła powoli do swego buduarą Lucy z nowym błyskiem gniewu w jasnych ..:.._Tak, pobraliśmy się z milości! Ach, 

W przejściu rzuciła ukradkowe spojrzenie oczach. - Jak zwyłklel Ciotka Aniela pi- gdy się jest taką młodą, niedoświadczoną 
na gabinet męż.:i. Paweł siedział przy sze, że przyjeżdża do nas' na całe dwa ty- istotą, jak ja wtedy byłam, - wierzy się je-
biurku. godnie! szcze w miłość! Ale nie mówmy już o tym! 

Nie myślała wcale o pojednaniu się, Paweł uśmiechnął się sarkastycznie. Bogu dzięki, że dziś już można te sprawy 
choć trzeba było sprawę załatwić w jakikol - Ach, tak, na całe dwa tygodnie? Bę- inaczej załatwić! 
wic1k sposób. Za pół godziny mieli iść ra- dę miał wiele przyjemności z tego powodu. Paw,eł spojrzał uważnie na żonę. 
zem na kolację do Levillersów. Będę musiał bawić starszą damę, nadska- - Myślisz o rozwodzie? 

- Poczekaj! - ja pierwsza się--nie ode- kiwać jej! - Naturalnie, o czym bym innym my-
zwę! Nie doczekasz się! - mruknęła do W tej chwili służąca wyszła z pokoju. ślała? - odparła Lucy. 
siebie. . - Co? - krzyknęła Lucy na głos. - Do pokoju wesz.ła znów pokojówka i 

W kwadrans potem Lucy :wesua do sa- Co? Moją ciotkę nazywasz starszą damą? rozmowa musiała zejść na inne tory. 
tonu. Paweł już był gotów. - Siedział przy Zapo•minasz chyba o tym1 że ciotlka Aniela - A więc - powiedziała Lucy - cio­
oknie, ubrany w elegancki frak, wysmukły, z~tę·powała mi przez tyle lat rodziców? tka przyjeżdża i musimy ją godnie przyjąć! 
poważny1 z białym k~,ąte'Ill X J.:>y,t.Qn.ie~e. C1oitka Aniela kocha mnie Jak swoie wła- - Tak - od~owiedział Paweł - a te-

Pom6f a.obie sam ( 
głupi Kłac7JKu. .Ja. 

tu mam do załatwienia 
pewne ważne sprawy! 

raz mnie czeka jesz.cze· jedna przyjemność 
- :wizyta u tych twoich LeviJlersów. 

- Naturalnie - zaczęła znów Lucy, po 
wyjściu pokojówki - naturalnie u tym mo­
ich Levillersów nudzisz się, to tacy olkro­
pni ludzie. I to tylko z tego powodu, że pa­
ni Levillers jest moją dobrą, kochaną przy­
jaciółką. 

Paweł zapal'ił nerwowo paipierosa i po­
stanowił milczeć. 

* • • 
W osiem dni później ciotka Aniela przy­

jechała do Paryża. Jakże była uradowana i 
szczęśliwa na widok swych „kochanyc'i1 
dzieci". 

- Pawle - szepnęła Lucy do męża -
musimy za wszelką cenę grać komedię, że 
się !kochamy, że nam ze sobą dobrze! Cio­
tka nie 'może wiedzieć o tym, że u nas w 
domu jest piekło! To by ją dobiło! Rozcho­
rowałaby się, biedaczka, a to byłoby dla 
niej nieszczęście! 

Paweł skinął głową w milczeniu. 
- Dobrze, niech będzie! Dwa tygodnie 

skończą się przecież kiedyś! 
W obecności ciotki, grali komedię mi­

łości. Gdy jednak zostawali przez chwilę 
sam na sam - dawna nienawiść wybucha­
ła z tym więlkszą siłą. 

Ciotka Aniela zdawała się nie widzieć 
nic poza nimi. Gdy siedziała przy kominku 
razem z Lucy, mówiła do niej z ożywie­
tliem. 

- Ach, kochanie, nie masz pojęcia, ja­
ki to skarb, ten twój Pawełek. jakże się 
cieszę, że dostałaś takiego idealnego męża. 
Mogę już teraz spcikojnie zamknąć oczy. 
Tak, kochanie zgoda przede wszystkim. 
Tylko zgoda buduje! ~ieszę się, cieszę o­
gromni ez. że u was t,utaj lak miło,. tak przy:-

- -1ec1 
Zobaczys~, że 

nadzieje bud~ 
na aw6j róg. 

• 

. „ 

tulnie! Powinnaś się radować I dzięK<>wać 
Bogu, że ci dał tak kochającego męża. 

Potem, gdy siedziała obok Pawła, pra­
cującego przy biurku2 .mówiła .do niego. 
bez przerwy. 

- Ach, mój drogi Pawełku. Nie masz 
pojęcia, jaki to skarb ta twoja Lu<:y. Cza­
rujące, młode dziewczątko. Kochałam ją 
z?wsze jak własne dziecko! Przy:vnasz 
c'nyba, że nie ma bardziej <:zarującej istoty 
pod słońcem! · 

- Tak, ciociu, tak! Odpowiadał Pa-
weł. · 

I tak na zmianę wysłuchiwali oboje ty-
rad pochwalny<:h ciotki. · 

- Z każdym dniem więcej go lubię -
s~yszała nie?dmienne Lucy. - Cieszy mnie 
niewymownie, że masz takiego dzielnego 
męża! 

. - Ach, ciociu nie mów już o tym! -
usiłowała protestować Lucy. 

Paweł przyglądał się coraz uważniej 
żonie. P?c?w.ały ciotki pozwoliły mu odkry 
wać w nie1 rneznane dawniej powaby. Przy 
szedł do przekonania, że Lucy to nie taka 
głupia gąska, jak mu się !kiedyś wydawa­
ł?. I ot? stopniowo, dzień po dniu, poczęli 
się obo1e przyzwyczajać do spokoju w do­
~u, tak samo, jak kiedyś byli przyzwy<:za-
1eni do kłótni i sprzeczek. 

Gdy minęly dwa tygodnie - zaczęli 
oboje prosić ciotkę Anielę. 

- Ach, ciociu, zostań z nami jeszcze! 
Gdy cio~ka wyraziła zgodę - spojrzeli 

ukradkiem na siebie i roześmieli się. W 
oczach ich było już inne światło. 

Po tygodniu cio~ka wyjechała do siebie. 
Paweł i Lucy nie rozmawiali już po jej od­
jeździe o rozwodzie 

.Tłum. R. 
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SPORri'.-:] , Jedrzejowska po porażce w Amervce 
wraca d·o kraiu 

Niezwłocznie po porałte w mistrwstwach 1 lani! swoją przegraną a zarazem stwierdzając że 
Stanów Ziedn. Jędrzejowska na pokładzie paro jeJ przeciwniczka miss fabyan grała doskonale 
wca „Europa" udała się w drogę powrotn:\ do 

Co aas po pracy rozweseli? 
CASINO: - Mode)ka. 
CORSO: - Zemsta Tarzana. 
EUROPA: - Marco Polo. 

Cbm1e1ews.ki .kootuz;owany 
musiał p.rzer-wać treningi. -

kraju. Przed wyjazdem Jędrzejowska wyistoso 
wała oświadczenie do prasy po'·skiei w Amery­
ce, wyrażając żal za zawód jaki sprawiła Po-

GRAND KJNO: - Druga młodość. 
IKAR: - I. Po wielkiej wojnie. li. Var• ..., I riette. 

n IZUił:U I Dt:hamu' JAR: - Na scenie. „Dla Ciebie Łodzi". 
MECZ POLSKA NIEMCY PRZEZ RADIO Na ekranie: „Złamane serce". 

Zbyszko Cyganiewicz donosi, że Henryk 
Chmlelewskt przerwał treningi na kilka tygodni 
po ostatnie! wal-ce z Murzynem Cralgem. W 
czasie '7/SJ)()mnianel walki Murzyn uderzył Pola· 
. ka kilkakrotnie głową w twarz. W rezu'·tacie 

Chmielewski ma przeciętą skórę nad oczami. 
Chmielewski otrzymał zaproszenia do Ameryki 
Potu'ClnioweJ i Australii. Na razie z zaproszeń 
tycb nie skorzysta. 

Z uwagi na wielkie zainteresowanie jakie wy METRO: - Zawiniłam. 
wolał w Łodzi mecz międzypaństwowy Polska MIRAt: - Za zasłoną. 
- Niemcy - inio.rmuJemY naszych czytelników MIMOZA: _ I. Paramatta: Ił k 
że zawody te transmitowane będą przez Pols • · Ata O 
kie :Radio w niedzielę 18 września o gooz. 15.50 świcie . 
Sprawozdawcą tego spotkania l'rędzie Ludomir OśWIATOWE: - I. Taru!'l ł zielona 

Fanta.styczny . rekord 
USTAi.i& AUTOĄODILllTA E~ll'O•• -

1 Bu<lziński. bogini, U. Historia jednej nocy. 
, PALACE: - 5.000.000 szuka spadko• Is . d I biercy. . 
1 łajemy 0 a pe U... PRZEDWIOśNlE: - ·Tajny plan R. 8 

Automobilowy kierowca angielski John Cobb st\& świata Anglik fyston poprawił rekord Cob­
niedługo cieszył się ustanowionym przez siebie I ba uzyskując fantastyczny wYnik 575,340 kim na 
nowym światowym rekordem szybkości. W Z4 godz. 

----------------I. Wolą Pana Prezydenta :Rzeczypospolitej roz- RIALTO - Pieśniarz Jej Wysokości. 
wiązane zostały Seim i Senat a na dzień 6 li RAKIETA: - Przedziwne kłamstwo 

godziny po wyczynie Cobba poprzedni rekordzi- --

KOMUNIKAT. 
Od dnia dzisiejszego w GospO<izie federacji 

Wojewódzkiej PZOO w Łodzi przy 11.11. Sienkie­
wicza nr. 26 wYdawane będą d'·a kombatantów 
i sympatyków zdrowe i smaczne obiady po ce 
uach niskich. 

stopada 1938 r. zarządzono wybory do Seimu, Niny Petrowny. 
zaś wybory do Senatu - na dzień 13 listopada SŁOŃCE: - Tarzan ! zielona bogini, 

Poznań-Łódź Uznkany dochód przeznaczony Jest na po­
moc d1a bezrobotnych i niezamożnych człon­
ków związ!;ów sfederowanych. 

Stoimy więc przed nowym aktem wagi państ-1 Il. Histo1 '1 jedne· nocy 
wowej o znaczeniu pierwszorzędnym. Aktu te- STYLOWY• OJ i d · Ri · • 
go dopełnić musi cały naród w obliczu wlel- • - w az a w1ery. 
kich zdarzeń, które tuż za naszą ścianą zacho- TON: - Przy drzwiach zamkniętych. 
dnią .się odgrywają i w ob'·iczu przemian wew URANIA: - I. Klęska białeao kobry. 

Rl•DZIELA •A DOlllCAC 1ł. • nętrznych, które iuż sie dok<inały w łonie naro- "' 

Program impre:r: niedzielnych jest następuj11cy: 
W WARSZAWIE. 

'Na przystani Widy o g. 15: Og6lnopoł.r.kie Re­
pty Wioślankie. 

Na rogu ul. Tam.Id o g. 15: ukończenie robot. 
niereco wyści1u kolarskiego Wa.rszawa - Radom­
War11aw1. 

Na !trzelnlcy :Braotwa Kurkowego o g. 9: ml§­
dayb11nkowe zawody 6tTzelcckie. 

O mistrzostwo Ligi Okr{'gowej walcsą: Skra­
PZL, Fort Bema - Znłez, Okv.łe - PWATr, 
CWS - SKS, Legia - Orkan. 

O milltzostwo bokserskie klasy B okr~gu war. 
11titwsklego: Warszawianka II &pot.ka tit' z Czecl:to. 
wieami w Czechowiuełt, a P-0Ionla Il z Bronit w 
Rndomiu. 

w KRAJU. 
W ł..odi:i - mec1 piłkarski PomaA - Lódz o­

tu etart duńskith kolany, 
w Krakowie - Hko6ci:e.nle teni.aowych ml­

lłno5t1r okfl'gU, 
w Poananiu - mt.łrzosrwa lekkoatletycme hat­

cersy, 
"Ił Kalluu - propt1g111tdo'We i:awody wioślarakie, 
w Chrzanowie - meo piłkarlki Kraków -

Chuanów, 
w Wilnie - mecz piłkarski Śmigły - KPW • 

Ketowice i mistnostwa tenisowe Wilna. 

ZAGRANICĄ. 
V! Kamienicy - mi~dllypaństwowy meca pllkar. 

Ki Polaka - Niemcy, 
w Wiedniu - iakońezenie mhtnostw lekkoatle. 

tyesnych Europy pań • udziałem Polek. 
w Aarhus w Danii - start warszawskich hole. 

aerłw, 
w Paryia - Ktpel atartaje na wlo•Iankich ml­

llłnoatwaeh Sekw1my, 
w Fores Hilb - mhtrzoltwa tenisowe Ameryki 

a aclziałem J~drzejoweldoJ. 

lepszych kolarz:y duńskich i polskich. Na autostra. 
daie warszawskiej o 1. 8 rano: mi~dzyklubowy wy. 
icig drużynowy „Rapidu". W Pabiantcach wyścig 
izosowy o mistrzostwo m. Pabianic. 

PILK.A NOŻNA. Na boisku LKS przy Al. Unii 
o g. 15.30: mi~dzymiastowy mecz piłkarski Lódź­
Poannń, poprzed1ony przedmeczem juniorów Tur--
WKS. · 

NOCNE DUURY APTEK. 

Nocy <kisiejszej dyzurnj11 aptek.i.: 
H. Duszkiewiczowej, Zgierska 87, J. Hartmana, 

Brzezińsks 24, W. Rowińskiej, Plac Wolności 2, 
A. Pcrelmana i S-ka Cegielni~na 32, W. Danielec 
kiego, Piotrkowska 127, F. Wójcickiego, Napió•­
kowskiego 27, K. Kepmfi, Karolewska 48. 

' Na boisku KPZjcdnoczone (Kilińskiego róg E-
milii) o g. 11 przed poł. jubileuuowy mecz piłkr.a- BEZ DACHU NAD GLOWĄ. 
!ki: Jednoczone - Warszawianka, poprzedzony „Ludzie bezdomni" - istnieją wszędzie. Naj 

-~ : 

przedmeczem rezerwowych zespołów Zjednoczone- więcej kh w miastach wielkich jakkolwiek łat 
Wima. wiei jest tutaj o nocleg i ciepły w zLmie kąt. 

Na boisku Kruszee11dera w Pabianicach o B. 11 Bezdomni ~.udzie zasługują na pomoc wszystkich 
~r~ed poi, mecz miedzymiastowy: Pahiani.te - posiadających dach nad głową i stanowisko w 

gierz. społe<:zeństwie. 
BOKS. W łllli Filharmonii przy ul. Narutowi- Na ten temat będzie mówić przed mikrofo-

csa %0 o g. 12 w połud11ie mecz o mistrzostwo ~ru- nem ł&fakim popularny działacz społeczny Dy 
iyn~e łdasy A: Hakoah - Geyer. .. . · k S · 

VI .ali Geyera przy ul. Piotrkowskiej 295 0 rektor Akc11 .Katolickiej .w ŁO<iz~ ks. an. tam-
g. 10 r3no: mecz 0 miat.rzomvo drużynowe klasy A sław Nowlckt w poniedziałek dnia 19 września o 
Zjed.nocsone - IKP. 21,00. LEKKOATLETYKA. Na nowym atadionie KP I iiiiiiiiil _______ ... „_'911 __ _ 
Zjednoczone przy ul. Kifoiskiego (róg Emilii) o r 
ł. 15: międzyklubowe zawody jubileuszowe KPZje. '».TJł Ił Jl \' -
dnoczone przy nd'Ziale ei:ołowych sawodnik6w łódi:- -1~ 
kich. 

TENIS. Na kortach Makabi przy ul. Targowej: j Z 8 A Ot Ó ._, k „ 
towar1,.Ui mecz leni.owy Makabl - ŁKS. łi5 1"W ~ 

PILKA RĘCZNA. Na bouku LKS przy Alei Palta damskie i męskie i futra. Spe-
Unii o g. 9.30 r11no mecz treningowy dwóoth teamów cjalny dział miarowy z własnych i 
łódatr.ich w uczypiomlaku meskim. powierzonych materiałów. 

Dzisiejsza pogoda 
wedl&ll Plma. 

Chrzelicijański Siad Konfekcji 

JóZEF WOLAK 
Plotrkow•lla te9 (skleo w podw6rzu( 

du. Pan Prezy.dent oświadczył, iż wzrosło w 
szerokich masach narodu zrozumienie potrzeby 
czynniejszego współudziału w pracy Pal1stwa". 
Stajemy do apelu. Bez zastrzeżefi i bez żądań. 
A spełnimy jak to zwykliśmy czynić, swój pro 
sty obywatelski wobec państwa i narodu obo­
wiązek. Dzień 11 li•stopada jest dla nas bO<iź­
cem i pod·porą, a 20 lat ciągłej nieustannej pra­
cy dla narO<iu i państwa naszą je<lyną .'cgityma­
cją. Już na publicznY,m zgromadzeni.u wszyst­
ikich b. wojskowych w Łoozi w dniu 29 maJa 
1936 r. stwierdziliśmy, że Naród ?olski, wierny 
swemu historycznemu na wschodzie i zach<idzle 
posłannictwu w dobie dzisieJ•szego światowe.go 
kryzysu uznaje, iż dwa są podstawowe elemen 
ty, które na JX>lęcie - narodu - się składają. 
ARMIA CZYNNA I ARMIA ~ZERWOWA. A te 
go realizacja, to najlepszy na dziś i Jutro pro­
gram. Naszym więc bojowym zawołaniem, to 
okrzyk:· KREW I PRACA DLA POLSKI. POSŁU 
SZE~STWO DLA WODZA. Hasła te nic nie stra 
city na swej mocy i sile i na 1Swej aktualności 
Pod tymi więc hasłami przystępujemy do pracy 
wyłxJrcze! i do walk! o właściwy skład SEJMU 
i Sfi~ATU. 

Za Zarz1td Wołcwódzkl l'ederac)I: 
Sekretarz: Prezes 

(-) Br. Błaszczyk. (-) Dr. B. fichna 

Pożar " ikalni. 
ŁóDZ. dnia lB września. - Wczoral w po 

tudnie wybuchr 1>0żar w tkalni A. Rubina przy 
ul. Wók:zariskiej 50. Na miejsce wypadku przy 
były 3 plutony. straty p0tarneJ t w cle,g.u 20 
minut zlikwklowały niebezpleczetlstwo. Jak usta 

ŁóDŻ, 18. 9. Przewidywany przebieg pogo­
c!y w dniu dzisieJszym: Ranek chłodny i mgli­
sty, miejscami przymrozki. W ciąg.u dnia pogo 
da słoneczna o umiarkowanym zachmurzeniu. 

W ŁODZI: Temperatura około 20 stopnL Słabe wiatry miel 
Jul·ro na .--1~d• lila komisja techniczna, potar l>OWStał wskut~k „ ~ · 1 krótkiego spi~la, przy ceym ogleó prz.erzuc11 

Barszcz na kiełbasie pieczeii wieprzo- s~e na warsztaty tkackie na .których inaJd-0wal 
KOURSTY,O. Na torze-w H leiaowie • " ~~ ( scowe. Wic!z!al110~ tan~ oslabioJJ~ poza tym 

ml~thyna:odO'WO aawody kotar.kie prsy udziale naj. ba.rdzo dobra. 
• , s1Q towar. 

wa z kapus~ borówki. Straty spowodowane wypa<!klem minlma\ne. 

I• it ll[lf f cie 1ślliet~11ł81 
Pełna tabela Wfgranych, 

PIERWSZE CIĄGNIBNIE:. 
5 tys. zł. - 59064 
5 tys. zł. 8507 4 7 4800 119033 
2 tys. zł. - 45596 52711 67736 76380 

73554 89950 93287 98793 104426 185299 
134383 137481 141929 14302~ 155388 

157498 
po 1 tys. zł. - 915 6095 11 182 16625 

13355 19393 24991 31016 86700 42856 
·>1981 46450 47516 57074 61443 61989 
'.3143 75784 76834 78997 79481 79122 
, , G32 95814 95041 97350 98858 113641 
:.14100 118736 123275 130471 13254 
i.: J399 40710 145769 149966 15011 l 
~1846 155075 156894 
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549 751 997 59030 46 115 512 612 Z3 804. 
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806 86 96ę 63008 350 423 511 30 39 60· 672 94 140118 205 67 874 82 417 89 oo 567 999 62 728 848 920 45122 206 522 702 824 46706 930 
823 47 49 64037 223 54 398 621 827 94Z 43 92 
65020 21 191 99 731 48 817 67 959 66039 53 461 14ll076 147 236 83 860 78 82 414 85 93 605 728 47 47342 463 71 73 99 8382 97 49002 296 372 
750 982 92 67057 393 491 577 600 738 83 872 6800 828 982 83 89 14206 497 319 488 577 94 143195 576 931 
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TEATa POLSJq 
Ceglełnlana 21. 

Gorąco przyjęta przez całą prasę a entu'.ija 
stycznie oklaskiwana przez rozbawioną publiea­
ność komedia M. Laszlo • W perfumerii" grana 
bcdzie w reżyserii dyr. Hugona Morycldskle10 
a w wYbo.rnym wYkonaniu: Dywltisklel, E. D~­
browskiego, l(ondrata, Ma'·inowskiego, Wronokie 
go i in.nych dziś w niedziele o 1odz. 4 popoł. ł 
8,30 w1ecz. 

TfA~ POPULARNY 

Dziś w niedziele o godz. 4.30 popoł. i Ś.15 
wlecz oraz we wtorek o godz. 8,15 wiecz wybor 
na polska komedia Włodzimierza Perzyńskiego 
„Aiszantka" w ret. dyr. Karola oBrowskiego a 
z Haliną Doree w roli tytułowej. . . 

TEA ~ W STLI GfYERA. 
Wiele zabawy I wesołości będzie dziś w 

Teatrze w sali Oeyera gdzie o todz. 4,30 popoi 
I 7,15 wlecz ujrzymy ka·J>ita'-ną komedie muzy. 
czna feydeau "Dama od Maksyma" w retyserll 
Br. Dąbrowśk!ego i <!yr. K. Wroczyt\sklesm. 
I 
I 

WINSZUJEMY 
Jutro. Januaremu. 
Wschód słońca· 5. I 6. 
Zachód słońca 17 .43. 
Długość dnia 12.27. 
Ubyło dl'lia 3.45. 
Tydzień 38. 

Czy jesteł członkie• :. 
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1 ,,~etr?7'ka,, na skorupie. - Jak odpędzić ,sta~ość od siebie? 
ZOŁ W-TABAKIERKA ··~.~:.~ć~"zap:!pa~~-·:::~zas=~=b~~~~~:ć· 

mu - ależ biegam cały dzień po domu, ku- i umiejętność do dłuższych przechadzek i 
• chni, piwnicach, schodach ... więcej już do- marszów. 

DZlłłDg mifSZkan1· .,„ pu11:.ignng„h okoli-„ •m~rgL.- prawdy biegać nie mogę''. I rzeczywiście, Gdzie spacerować? Nie trudno na to 

Cistuda Karolińska, czyli żółw _ taba­
kierka, zamieszkujący południowe Stany 
Zjednoczone oraz Meksyk, zawdzięcza swą 
nazwę szczególniejszej budowie skorupy w 
którą może się zamknąć, jak w tabakierce. 

Normalnie twarda skorupa żółwia, o­
chraniająca jego ciało, składa się z dwóch 
oddzielnych części: górnej, nakrywającej 
grzbiet, i dolnej, osłaniającej brzuch. Tym 
czasem istnieje odmiana żółwi, u których 
i0.bydwie te części razem złączone tworzą 
szcze111ie zamknięte pudło. . 

Pośrodku spodniej skorupy przycze­
pione są chrząstkowate zawiasy, które, po 
wciągnięciu 'do wew.ną trz przez zwierzę 
gł(lwki i nóżek, tak hermentycznie, zwiera­
ją. obydwie połowy, że nie sposób między 
ich brzegi wcisnąć nawet kawałka najcień­
szego papieru, ani tym bardziej rękoma 
przełamać stawia~y opór. 

żółw-tabakierka jest nadzwyczaj lękli­
wy. Przy najostrożniejszym choćby pod­
chodze.niu do niego zaraz daje się słyszeć 
suchy trzask zamykanych podwoi noszone­
go z sobą domku. Jednak, rzecz oczywista, 
niepodobna długo pozostawać bez powie­
ti za, toteż, po paru minutach, cicho się za­
chowujący obserwator wi'dzi, jak powolu­
tku się odmykają Wierzch i spód skorupy, 
i ostrożnie się wysuwa rozglądająca się na 
wszystkie strony główka, po czym, nie wi­
dząc nieprzyjaciela. sympatyczny płaz koły 
szącym się, niezdarnym ruchem idzie da­
lej w swoją drogę. 

Szczególną tę .odmianę spotyka się prze 
ważnie w miejscach suchych i kamienistyck 
Mięsożerne, to stworze-nie żywi się owada­
mi, ślimakami i robakami, nie gardząc jed­
nak bynajmniej ow10cami, a zwłaszcza le-
śnymi poziomkami, na które jest wyjątko­
\i o łase. 

W sezonie ow.oców żółw tak potrafi u­
tyć, że pojmany o tej porze, czyni rozpacz­
liwe lecz daremne wysiłki by zamknąć się 
w skorupie. Tłuste nóżki i -Okrągła szyja 
ani rusz zmieścić się nie mogą. 

żółw-tabakierka, należący 'do drobniej­
szych gatunków, składa od pięciu do sze­
ściu jaj do wyżł.obionego przez siebie doł­
ka, który potem starannie znów zakopuje 

Wylęganie odbywa się w trzy miesiące 
po zniesieniu jajek. Cieniutka i krucha sko 
rupka staje się w tym momencie mocna, 
jak skóra, a jednocześnie giętka i elastycz­
na. Pomimo to bardzo ciężko jest ją prze­
bić, a świadczy .o tym długotrwałość wy­
siłku małych, zanim zdołają się na świat 
wydostać. 

Zbliżającą się tę chwilę zapowiada po-
jawienie się małej szparki u góry jajka. 

1 
Otworek ten przecina sobie mające się na­
rodzić „niemowlę" przy pomocy rogowa­
tego pazurka, umieszczonego t11a jego gło-

1 wie. Podobnej budowy organ, zanikający 
wkrótce po zburzeniu ścian swego więzie­

' nia, widzi się i u pewnych piskląt. 
' Po przebiciu szparki żółwiątka wpra-

1 !wiają się w nieustający ruch. Obracają r główk~ w prawo i lewo i miniaturowymi 
pazurkami górnych nóżek usiłują rozsze-
rzyć otw.orek, przez który będą miały się 
przedostać. 

._,„ '7 „ · '1 1-ll '6 ft niejedna pani domu przechodzi przez dzień odpowiedzieć. Wszędzie są ogrody, parki, 
ustalone, do jakiego wieku dożyć moż~ k~lka kilo~etrów, ale to nie o .takie bie~a- ci.rogi wys_adzone drze~~mi, lasy. ~m wi~cej Dopiero po parugodzin.nych trudach sko 

rupka odwija się ku dołowi, zupełnie jak 
łupina banana, oddzielona od miąższu owo­
cu. 

Nazajutrz, po kilkakrotnym dłuższym 
odpoczywaniu, młode żółwie na.reszcie czu­
ją się na siłach, aby ostatecznie się wy­
zwolić z więzów. 

W tym momencie ich egzys~encji pokry­
wa je całkowicie jakaś wilgotna substan­
cja białkowa, szybko zastygająca na po­
wietrzu. 

Przez pierwsze lata żółw-tabakierka ro 
śnie dość szybko, lecz później proces ten 
odbywa się w i·ście „żółwim" tempie i po­
tt ze ba 15 do 20 lat, by osiągnąć właściwe 
rozmiary. 

Właściwie nie zostało dokładnie jeszcze 

Cl.s'ud Ka 01· • ka" Dat od · . st me chodzi. Mowa tu o chodzeniu po powie- się chodzi tym zdrowiej dla kobiety, 1 to 
„ 1 a r ms . a nar zm ie h d k .. któ . . b ć h d · t · · · t · · d uw"doc ·on t lk . ku łod ·e. c trzu, przec a z acn, re me powinny y c o zenie zas ępuje JCJ spor, czym Ją z ro 
gd~ż a~n~o ~af 2g wk~1~y r: z;~c~/Y~ I ~ylko przywile~em mło~ych, ale k.tó~e nale- y.rą i. odporną na wszystkie przeziębienia„ 
.na łuskach skorupy wyraźnie zamknięt;m zą d? wszystk1~h. Takie_ .chod.zeme. j~.st zu- : zmiany temperatury. 
pierścieniem. Lecz z biegiem czasu orygi- pełnie czym~ mnym, mz !'bieganie przy Kobieta pozostająca chętnie w domu, 
nalna ta metryka zaciera się całkowicie. gospodarstw.e. Jest to konieczna wy1:11i~na. lękająca się zimna, wiatru czy śniegu, oba­

Słynny amerykański przyrodnik z Mu- Ot":'órzmy tylko .szeroko n.as.ze oczy, tłuz to wiająca się deszczu, starzeje się nader szyb 
zeum Narodowego w Waszyngtonie Co- męzcz~zn. pracujących cięzko zawodowo, ko. Pamiętajmy o tym, i ciężkiej pracy w 
chran miewał pod obserwacją ponad sześć- ~prawia. jeszcze P~ pra~y ~poi.t. Jednym w domu przeciwstawmy wędró~~i _i mar-
dziesięcioletnie osobniki. :słowem· .P~ ~racy .vę~rowkt, mec~ sportu, sze. To co nadwerężyła w organ1zm1e pta-

Jeszcze jeden rys charakterystyczny. ruch ~~ s:viez~m ~o~ietrzu. W ta~kt spo~ób ca przy kuchni i gospodarstwie, s_tan.ie przy 
żółw _ tabakierka jest, jak to zazna- sta~o~c me poj~wi się ta~ szybko, kobieta prasowaniu i siedzeniu przy cerowaniu poń 

czaliśmy, bardzo strachliwy, a mimo to, po dłuze1 pozostanie młodą 1 zgrabną. I czoch, niec'naj naprawi marsz. w przestrzeń. 
pewnym czasie obłaskawia się do tego stop ~czywiście ~ie należy r?z~oczynać t~j .Niechaj płuca zaczerpną świeżego ·p?wi~­
nia, iż bez lęku przychodzi na głos czło- walki .ze staroś~1ą zbyt dług11~1 marszami, trz~, wolnego o.d dymu z kopqcego się pie 
wieka i bierze z ręki ulubione przysmaki: powoh trzeba się przyzwycza1ać do space- ca 1 od zapachow kuc:hennych. 
grzyby, sałatę, .owoce i owady. ooo---

Piorun Ryk tygrysa lub lwa 

o.:isza t:ałą dżont!łt; 
z · ~am ku. 

Odeszły posły„. Pusto w Sejmie, 
dość było szumu i z.abawek, 
ździwiony mocno tą decyzją 
piechotą poszedł do dom Sławek. 

Przyjdą terminy, a diet nie ma, 
w tym właśnie cała tkwi pointa,. 
w szarym zaś tłumie gorzej płacą, 
pójdą wekselki do rejenta. 

Martwią się teraz suwereni, Nawet na dworcu kolejowym, 

... 

że los w wybranych także godzi, nie spojrzysz nigdy już wyniośle, 
miesięczna dietka - TYSIĄC ZŁOTYCH, staniesz w ogonku znów przy kasie -
piechotą przecież też nie chodzi. takie to życie, panie pośle„. 

A było dobrze!„ Szły pieniążki, CiQS był zbyt silny i zbyt nagły, 
ai naraz wyszedł dekret gładki mocno uderzył w dumne karki, 
i z górą trzystu nietykalnych szkoda wycieczek, uczt przyjemnych 
straciło tłuste swe posadki... i trunków wszelkich przedniej marki. 

Jak piorun trzasnął i ogłuszył.„ Robili wszystko - akademie, 
Wśród byłych posłów lament wielki, I nawet entuzjazm - mogę przysiąc -
toć każdy kupi~ to i owo każdy pracował IDEOWO 
21a gotóweczkę i wekselki. za jeden marny„. złotych tysiąc. 

żegnajcie posły, senatory! .• 
Na wszelkie szopki dobra scena 
i co się stało - nie żałujmy: 
- Orkiestra zagrać marsz Szopena! .• ROM 

Znakomity podróżnik niemiecki, Józef 
Delmo·nt, w książce swej p. t. „Przygody 
łowcy zwierząt egzotycznych", bardzo in­
teresująco opisuje swe przeżycia i wraże­
nia z dżungli indyjskiej, bądź afrykańskiej. 
Obrazy, które nam autor przedstawia nie 
mają w sobie nic sztucznego, prozaicznego, 
są one prawdziwym odhvorzeniem tajem­
nic przyro-dy tropikalnej. Ta bezpośre­

dn'iość stykania się autora z przyrodą, po­
zwoliła mu zauważyć nie jedno, nad czym 
uczeni trawią całe dziesiątki lat. Najbar­
dziej interesującym zagadnieniem jest dla 
autora sprawa wzajemnego porozumiewa­
nia się zwierząt. Studia uczonych nie dały 
jeszcze doskonałych rezultatów nad zrozu­
mieniem ,;mowy zwierząt". Najwięcej stu­
diów poświęca się małpie na podstawie 
przypuszczenia, że dźwięki, wydawane 
przez nie są analogiczne do jakiegoś pra­
dawnego stadium rozwoju mowy ludzkiej. 
Dowodzenie to oczywiście, jak wiele innych 
jest tylko czysto teoretyczne, gdyż dotych­
czas nie odkryto żadnego związku pomię­
dzy mową ludzką, a nieartykułowanymi 
dźwiękami małp. Toteż, że zwierzęta poro­
turniewają się, śmieją, -płaczą, wyrażają 
swój smutek przez Odpowiednie zachowa­
n'ie się - zdaje się nam nieraz wątpliwe, a 
jednak tak jest. 

Podróżnik ten dowodzi, że wszystkie 
stworzenia, nawet gady w razie niebezpie­
czeństwa umieją dawać sygnały ostrzegaw 
cze. Jak zwierzęta reagują na pewne naw-J­
ływania ptaków, najlepszym dowodem jest 
krzyk sójki. Na przeciągły, dość melodyjny 
głos sójki, wszystkie ptaki i wiele miesz­
kańców lasów kryje się. Podobną rolę speł­
nia czapla, ta znów ostrzega najczęściej 
bawołu, hipopotama, nosorożc;a. 

Normalny krzyk ptaków jest zupełnie 

·zrw:aą •&a 

inny i nie wzbudza żadnej reakcji. - „Mo­
wa" zwierząt ssących ogranicza się do kil­
ku dźwięków. jest jednak władczą i rozka­
zującą. Na ryk tygrysa Lub lwa milknie ca­
ła dżungla. Słoń ogłasza niebezipieczeństwo 
pożaru stepu, który węszy na dużą odl.:· 
głość. Inny ma ton radości, inny gniewu, 
ten ostatni wyraża przez parska:nie. 

Przykładów jest b. wiele i trudno je 
objąć w ramach artykułu. Jedno jest, że 
mimo, iż każde zwierzę ma swój . „własny 
język", a jednak wszystkie rozumieją się 
dobrze. - Człowiek niestety zrozumieć ic'il 
nie zdoła. 

PODSŁUCHANE 
NA EGZAMINIE. 

- A teraz niech mi pan powie, co jest 
przede wszystkim potrzebne do leczenia 
choroby? 

- Pacjent, panie profesorze! 

ZAJĘCIE. 

Wawrzyniak spotyka w knajpie Pie· 
trzaka. 

- Serwus Pietrzak - mówi Wawrzy-
niak. - Co u was słychać? · 

- Tak, nic nowego, stara bieda. 
- A jak tam wasz syn? Czy dostał już 

posadę. 

- Chwalić Boga, dostał. 
- No i jak mu się powodzi? 
- Tak sobie, raz jest na górze, raz na 

dole. 
- A co takiego robi? 
- Jest windziarzem w hotelu. 

ZAZDROść. 
- Marysiu, wcale mi się nie podoba, 

że ten twój narzeczony, jest żołnierzem. 
- Pani tak mówi,_ bo pani mąż jest 

cywilem. 
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Powieść 

- że i lepiej życzyć sobie nie można. 
- To świetnie ... No, ale ja tu pana wyglądam z nie-

cierpliwością od dwóch dni. Chcę z panem porozmawia~ 
w pewnej dość delikatnej materii. 

- Wi,em, wiem o co chodzi. Kochane ojczysko za­
prosiło pana na poufną ale to najbardziej poufną rozmowę 
i zaklęło pana na wszystkie świętości, abyś ratował osta­
tniego z rodu miedzianych Macphersonów przed ludoże r­

cami z Borneo. Stara historia, która nieustannie prawie 
się powtarza. 

- Skąd p.an to wiesz? 
- Mówię panu, że to stara historia, która powtarza 

się zawsze z tymi samymi akcesoriami, gdy grozi mi ja­
kakolwiek podróż lub też, gdy przyjdzie mi do głowy 
wziąć się do jakiej pracy, która się ojcu nie podoba. 

-żart na stronę, Sir Jerzy, ale ... 
- Odradzasz mi pan udział w wyprawie? 
- Tak, i to stanowczo. 
- Daj pan spokój próżnym dowodzeniom i racjorri. 

Nic z tego. Ter.az, gdy prasa całego świata rozgłosiła już 
mój udział w wyprawie, gdy kolekcjonerzy i hodowcy 
storczyków pękają z zazdrości na widok fotografii raj­
skiego kwiatu - cofanie się byłoby pospolitym tchórzo­
stwem. A poza tym, jadąc na tę wyprawę, czynię zadość 

najgorętszym życzeniom ojca. 
- A to w jaki przedziwny sposób? 
- Wcale nie w przedziwny. Wiadomo panu, że w:i-

runkiem, pod jakim mogę zostać mężem „stalowej dzie­
wicy" - jest dokonanie z mojej strony jakiegoś wielkie­
go dzieła. Ą gdzież dokonam tego bohaterstwa, jeśli nic 
n.a wyprawie do wnętrza Borneo? 

- Dobrze to pan wywodzi, ale jakże pogodzić ży· 
czenie miss Swinborn, która pragnie w panu widzieć bo­
hatera, z pragnieniem ojca, byś został na miejscu i w spo­
koju? Bohaterstwa nie dokonywuje się przecież bez woil­
ki, a w walce rozmaicie bywa. 

- Nic łatwiejszego, jale pogodzić te rzeczy! Na Bor­
neo pojadę i: albo dokonam jakiego wielkiego dzieła a!­
bo, nie, lecz gdy wrócę, nie ożenię się z miss Lukrecją. 

Z dwojga złego wybiorę coś trzeciego, co będzie jedynie 
moim życzeniem. A w koń<:u, czy my nie mamy większe­
go zmartwienia, jak przejmować się miss Lukrecją Swia­
born? Lepiej popatrz pan na to!.. 

Jerzy położył przed Ruszczycem plik g.azet i listów. 
- Proszę, rzuć pan choćby tylko najpobieżniej o­

kiem na tytuły artykułów. To jedno już wystar·cza, aby 
się przekonać, że wycofanie się z imprezy ośmieszyłoby 
mnie na całe życie. Te wszystkie listy pochodzą od kan­
dydatów na członków ekspedycji. Kogóż tu nie ma! Stu­
denci, lekarze, pensjonarki, kucharki, majtkowie, ekspk>­
ratorzy znanych i nieznanych lądów, uczeni i laicy, lu­
dzie poważni i szarlatani, słowem - nie ma kategorii lu­
dzi, spośród których nie mielibyśmy kandydatów. Co je­
dnak najważniejsze i co najbardziej mnie cieszy, że 

w światku amatorów storczyków wrze, Jak w kotle paro­
wym pozbawionym klapy bezpieczeństwa. Gdybym 
chciał j·uż dzisiaj zarabiać na naszej ,Łzie Proroka", mi.al­
bym setki funtów dziennie za samo okazywanie go sn'.)­
bom. 

- A wie pan, że to doskonały pomysł. 
- Jakto! I pan chciałbyś pokazywać t-0 arcydzieło- na-

tury profanom i laikom? O, ja się nigdy na to nie zgodzę! 

Odbita w drukarni Jana Stypulkow11d~ 
· · • ł.Qdiii zwij i · · · 

„Łzę Proroka" oglądać mogą tylko wtajemniczeni, mago­
wie i artyści, umiejący oceni·ć artyzm tego wspaniałego 

dzieła Stwórcy. 
- Może pan ma i rację. Nie każdy potrafi należycie 

ocenić kwi.at szczęścia. Prostaczek nie pozna się na nim 
- dla niego będzie to tylko ziele; handlarze cenić go bę­
dą według wartości pieniądza, i jedynie artyści . z Bożej 
łaski ocenić pot_rafią jego istotną wartość. Lepiej więc, 
że nasz rajski kwiat spoczywa w kasie p.ancernej, za­
miast go wystawiać na wid'°k publiczny. 

- Proszę mi wierzyć, że to najlepsze. Najgłówniej­
szym zaś jest to, że już nie długo jedziemy na Borneo. 
Przygotowania są w pełnym toku i najpóźniej za miesiąc 
powinniśmy być w drodze. Ten czas czekania jest di;i 
mnie okropny, dlateg·o błagam pana jak o litość, o skróce­
nie tego czasu. 

- Niemożliwe. 

- Mój Boże! Cóż ja tu bQdę ;cJ'.ł dJ ::..gc czasu? 
- Będzie p-an zabawiał miss Swi nborn. 
- I to ma być pociecha? 
- Tak sądzę. 
Jerzy westchnął zabawnie. 

- Ale - wiesz pan co? Dobrze, że sobie przypo-
mniałem: otóż miss Lukrecja zaprasza pana i to dość go­
rąco do siebie z wizytą. Pragnie p.ana poznać, bo ubrdała 
sobie, że pan musisz być jakimś waligó rą czy wali­
dżunglą. 

- Czy to konieane? 
- Nie, naturalnie, że nic : i . 

masz ochoty, ale z uwagi na pomoc m ;ej 
w kwestii pieniędzy, należałoby jednak tam 

~'ydawca: Jan Stypułkowski. 

·• skoro n;e 
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